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I Vł plenum Zarządu Głównego ZSCh 
WARSZAW A CP AP) --· 25 bm. , i zatwjerdziło p1·elimi•narz budżeto­

zakończyło się w Warszawie \TI ple­
narne posiedzenie ZaTZą.du Główne­
go ZSCh. Po zanalizowaniu o3iąg­
nięć i braków w działalności zwii!z­
kn w roku ubiegłym, Plenum za­
twierdziło plan p~·acy na rok bieżą· 
cy, przedstawiony w . referaeie pre­
zesa Ozgi Michalskiego w pie-rwszym 
dniu obrad. 

wy związku na rok bieżący. 
Po podsumowaniu dyskusji przeig 

sekretarza generalneg-0 ZSCh, pos. 
.J awarskiego. Plenum uchwaliło rezo 
lucję polityczną i gospodau"Czą. 

ORGAN WK ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTU ROBOTNICZEJ 
Założenia planu pracy były tema­

tem dwudniowej dyskusji, w któ.rej 
, poza licznymi działaczami 11amopo­

mocowymi i poS2czególnych woje­
wćdztw zabierali głos: wicepremier 
Chełchowski i minister Dąb-Kocioł. 

Plemm1 zatwierdziło ponadto zmia 
ny w składzie prezydium Zarządu 
Głównego ZSCh. Z prezydium ustą­
pili dotychczasO'Wi wiceprezesi Zwią% 
kn: Konstanty Dumański i Stanisław 
Piotrowski, któr1Zy przeszli do in· 
nych ·prac. Wiceprezesem ZSCh WY• 
brano jednomyś'lnie dotycl:IC'Zasowego 
czło;,ka P'l'ezydium Zairządu Główne· 
go Lecha Korge. 

PONIEDZIAŁEK 26 LUTEGO 1951 ROKU Nr 56 I Plenum przedyskutowało również 

Prz·ez wskrzeszenie militaryzmu nieinieckiego 
agresywnych blokach antyradzieckich udział • 

1 w 

Wielka Brytania naruszyła układ z ZSRR_ 
· Nota Ministerstwa Spraw Zagranicznych Związku Radzieckiego do rządu angielskiego 

1\IOSKWA WAP). Agencja 
TASS dooosi: 

Dnia 17 lutego OO-. wiceminister 
Spraw Zag,rankznych W. Brytanii 
Sbrlalng "\viręczył ambal!adorowi ZSRR 
w W. Brytanii Zarubiinowi notę rrz.ą-

Nota rządu 
W zw.iązku z no.tą rządu W. Bry­

tami z dnlia 17 lutego 1951 r . Mini­
sterstwo Spraw Zagranicznych Związ 
ku Socjalistyoznych Republik Ria­
d7Ji.eolcich ma ~S'l.'CZYt oświadczyć co 
ruis.tępuje: 

du W. BrytaJ!llii. stanowriącą odpo­
wiedź na n~tę nządu radrz;ieckiego z 
20 styce:nli.a br. w sprawje narusze­
nia przez rząd W. Bryilalil!H anglo -
radzieclciego układu „o so.juszu w 
wo1jnie przediwko Niemcom hitlerow 

radzieckiep;o 
mieckiego; separatystyczna odmowa 
prcz.ygotowania traktatu pokojowego 
z N•iemcami i wprowadzenie narzuco 
nego strefom zachodnim Niemiec 
si.atutu okupacyjnego w celu prze­
dłużenia okupacji na ce.as n ieokre­
ślony. 

Wszystkie te kroki podjęte zosta­
ły w trybie separatyso[ycznym, bez 
uzgodnienia z ZSRR i bez jego u­
clzialu. Tak więc Anglia a nie Zwią­
zek Radrz;iecki. wyrzekla się polityki 
współpracy w kwestii niemieckiej i 
tym samym naruszyła artykuł 3 u­
kładu anglo - radzieckiego. 

skim i ich wspólnikom w Europie, ly i wręcri:ył mu notę riządu radziec-, ~etu rządem w Ni~czech Zll;chod- Wiadomo dobrze, iż r.ząd W. Bry 
oraz o w;;.półpracy i pomocy w.za-je- ki go sbanowiacą odpowiedź na wy- ruch, rząd W. Brytanu b.rutaln~e de- tanii, dążąc do przywrócenia w dro 

· e ' · . pcze układ anglo - radz1eckil. d e ·ł · h ,_„ mnej po wojnie'' cz. 26 maja 1942 r. mienioną wyżej notę brytyJską. z przemocy .w mi UJącyc poAOJ 
24 lutego wiceminister Spraw Za demokratycznych pa11stwach EurOpy 

gr'anicz.nych ZSRR Gromyko pray- Ni~ej .podajemy tekst noty rządu Wrogowie den1ok1·ac.1i Wschodniej władzy fas-zystów i ' in.-
jął ambasadora W. Brytanii p . Ke.1- radz1cck1cgo. l d . nych agresywnych elementów, po.. • k • 11 OWeJ pi.era w tych państwach wrogą dzia 

d d b Y t Y 1 S r I e g O · · 'ł · T. t łalność ugrupowań faszystowskicti, 0 t•zą U r • .\ . _/ -::-- pl'Z~JaClO mt l O które stawiają sobie za cel · orgańizo 
I V W noc1e z 17 lutego rząd w. wa.me spisków dla. oba.lecia ustro-

Radzieckiego w jakichkol\viek bądź Rząd W. Brytanii pominął milcze- Brytanii ucieka się do bruital- ju ludowo - demokratycznego. 
koalicjach, wymlerzonych przeciw- niem o!Swiadczenie rządu radz.ieckie- nych oszczerstw pod adresem Związ w świetle tych faktów śmieszne 
ko jednemu z. uczestników układu. go. zawarte w nocie z 20 stycznia ku Radzieckiego oraz pod adresem są podejmowane przez rząd w. Bry 
Art.vkuł 7 układu anglo - radlli~c- br .. iż rzad w. Brytanii. podobnie. Bułgarii. Węgier i Rumunii. gdtZie tanii w nocie z 17 lutego próby 

kiego głosi: jak rzady. USA i Pranej [ wj<;!y jest istni~je ustrój demokratycrmy, który przedstawienia siebie jako obrońcy 
„Każda z wysoki<-h ukła-Oających w chwili obecnej organizowaniem so pofozył raz na zawsze .kres resztkom praw człowieka i podstawowych 

się stron zobowiązuje się nie za.wie- . . 1 · K . . z Caszyizmu w tych kl'aJach. Rząd W. swobód oraz mówienia 0 jakiejś in 
rać ź.adnych sojuszów i nie brać n- .i uszu . "'?JHow~go z i~mcam: _'.a- Brytanii wolałby widoczn•ie, aby w gerencji Związku RadziJeckiego w 
d7ialu w jaki<'hkohvick bądź koali- ch~drn.mi pi:zeci\~ko Zwtązkowi .. Ra- tych państwach istniały talkie rzą- wewnętrzne sprawy Bułgarii, Wę­
c.iach. w~·mierzon:vrh f)rzeciwko dru dzieckiem.u 1 kraJom demokracJi lu- dy, które wlokłyby 5ię w ogonie a- gier i Rumunii czy też Grecji. 
gicj wysokie.i układającej s·ię stro- dowej: Rząd angi~lski nie . z~ccydo- gres!wnej polityki W. Brytanii. Jed Do tego rodzaju oszczerczych tw.ier 
nie". wał się zaprzece:yc temu osw1adcze- nakze rząd W. Brytan'ii w inienby już 

niu rządu radzieckiego i nie może zrozumieć, że narody ĘułgarH. Wę- ~eń. r~ąd W. · ąz1ruBrytanii u~a . się Jeśli chod0i o Związek R.adz.iecli:i. t .ć . . d . spr e . . R .. . ki . rowmez w ZWl ze z1manam1 w ego uczyni . nie wpa a.iąc w z - gier l umun11 maJą ta e samo Jak d · h ł kim, któ to rząd radziecki śdśle 11r:restrzega · · · t, : . , ··tk" ·a k "d . , ' rza zie czec os owac re na-

W nooie z 2-0 stycznia br. rząd ra 
dziecki przy.toczył niezbjte dowody, 
świadczące o narusrren.iu przefl. mąd 
W. Bry1Ja'łlli'i rwbowiązań wypływa­
jących z anglo - radzieckiego ukła­
du z 26 mai.ta 1942 r. ,,o sojuszu w 
woj-nie !Pl'zeciWiko Niemcom hitlerow 
sk!im i. ikb wspólnikom w Europie, 
oroz o "Współpro.cy i pomocy wzaje­
mnej po wojnie". Rrząd W. Bryba:ni.i 
nie mogąc oba1ić tych dowodów, u­
ciekł się w swej nocie rz 17 lutego 
do :mnYśleń i oS2czersitw, obldCtZo­
nych na to, aby p.rzedstawić agresy 
WTilą poliiitykę rządu W. Brytanii ja­
ko pokojową. pokojową za.ś poł:itykę 
ZWliązku Rad~eckiiego jako agresyw 
ną. Jednakże tego rodzaju próba u­
chyilenda się od odpoWliedz.i. w spra­
iviie prr!J(:!Slf;megainila rzobowiąrzań rz ty­
tuhl układu anglo - ra&cieckiego 
iei>t niedorzeczna, gdyż f~ty dema­
skują ll'Ząd W. Bry.tamil, dowodząc, 
iż wbrew układowi nie prowa~ iln 
polityki utrzymania pokoju, lecz 'po­
litykę agresii, :p-01itykę ro'ZJ)ętyWa­
nia wojny. 

cznosc ~ f ~-~t-Y'".1s ) m, 1 '' sz) ~ im narod a1zł ego mnego panstwa. pra stąpiły w lutym 1948 r. i które rząd 
również tego zobowiązania. Ani je- znanymi a'.'- ami. wo o uc adan1a swych sprarw we- W Bryt .. ił . edsta „ . 

odradza den układ. podpisany przez Związek Tak więc pomagając w odradza- w.nętrznych. kierując się swymi in- k · . ki'anu us lf{e prz .. wie, Ja 
niu regularnej armi•i niemieckiej i teresami narodowymi a nie tym ko Ja 5 kpi:z~o W~grdazaJą~yednrzeak-

Rząd angielski 
regularn<1 a1•mię 

w Niemczech 

Radzieck•i. nie jest wymierizony prze db d . . . 1•. „ . ·. ' omo po <>JOWl. ia omo J w o u owie niem1ec dego prze my- czy .riząuow1 tego lub innego obcego - - te oł ły f ' 
ciwko W. Brytanii lub .iakiemukol- słu wojennego i wkraczając przy państwa podoba się. czy też nie po-1 ~e Z111;1:1flpodY. ~ ~Jwe :rosta ak­
wiek innemu krajowi spośród soju- tym na drogę bezpośredniego soju- doba ustrój demokratyczny, ustano- em, iz erowm m amery: 

Jl Druga część 3 atl'ltyikułu układu szników w cll!a&ie wojny z Niemcami szu wojskowego z dą~ącym do od- wiony w tych krajach. (Dalszy ciąg na. sk. 2) 

W. Brytania zerwała 
współpracę w kwestii 

niemieckiej 

zobowiazuje uczestników ukła 
du do podjęcia. wszelkich kroków, 
aby unlemożliwlć p()wtórzenie agre­
sji i pogwałcenie pokoj1t prze.z Niem 
cy. Zgodnie z tym, uchwały konfe­
rencji jałtańskiej i poczdamskiej w 
kwestii niemieckiej zobowiązały u­
czestników konferencji do ścisłego 
realizowania poHtykJi demilitaryza­
cji i demok:ratyzacj.i Niemiec. 

hitlerowskimi. Zw.iązek Radziecki 
nje brał i lllie bierze ud'l.liału w ja­
kichkolwiek bądź koalicjach anty­
brytyjskich. WszysUtie układy Zwią 

zku Radzieckiego z innymi krajami­
europe,Wkimi, podobnie jak układ 

anglo - radrz..iecki, Cl'Jl'llierzarją do u-
trwalenia pokoju w Europie i ma­
ją na celu n.i.edopuszcrzenie do odro­
dzenia mH•itar~mu niemieckiego i 

TyJnczasem, ·wbrew pov.ryższemu, 
rząd a;ngiielslti za.miast dokonywać de 
mokratyzaeji Nłemiec, v.l-czął ·przy- agresji niemieckiej. 
wracać w prawach przywódców fa. _ ,Jeśli rząd radziecki ściśle p.rze­
sz3'.stowsldch ora~ p~epr.Gwadzać sto slrzegał i przestrzega zaciągniętych 
pn1ową faszyza.eJę Niemiec Zach-od- zobowia'Zań. to rzad W. Brytanii ja­
n.ich_. Po zwolni~tu .KrU!PiPa ~ _wię-1 wnie clepczc zobcH.viąz.ani'<ł. które W. I Rząd ra<Wiecki (l!llUSIWny jest Zlema, nząd angi~lii'k1 i)rzywrocił d~ j Bryt.ania z.aciągnęla z . tytułu układu 

ponown.'i.e przypomnieć 1x:>, co władrz.y w Zagłębiu Ruhry Kruppa 1 anglo ' - rallzierkiego. Rrząd W. Bry-: 
układ an~o - raqziecki rz r . 1942 jego imp~ria:li.styoznych przy.jaciół, t:mi:i wraz z rrządem Francji był ini 
stwJ.erdza na temait zobow.iaz.a:ń W. zwolnił z więzienia znanych faszy- cjatorem utwomenia t. zw. ,.unia cz.a­
Brytan.i;i i Związku Radzieclclego w stowski:ch generałów obozu hitlerow chodniej" . która od samego początku 
spraw.ie Niemiec. skiego i <?ddał im rz powrotem wla- nie ukrywała swego wrogiego sto-
Artykuł 3 tego układu głosi: dzę, przesladował i w dalszym cią- sunku do ZSRR. Następnie w. Bry 
„Wysokie układadące się strony o- gu prześladuje demokratycrzne 1 mi- tania i Stany Zjednoczone utworzy­

świade2ają, iż pragną połąm.yć się z łujące pokój żywioły w Niemczech ły północno - atlantyckie ugrupowa 
innymi jednakowo myślą<:ymi pań- Zachod.nlich. Jednocrz.eśnie rząd an- nie paf1.stw. prcz.y c-.t.ym z wielkich 
stwami w przyjęciu proporr;ycdi, doty gielS'ki zamfast dokonywać de1n.ilita- moca,rstw. które należały do Imali­
czą<:ycb wspólnych działań w okre- ryr1J?cji Niemiec, zaczął odbudowy- cji antyhitlerowskiej. tylko Zwią­
sie powojennym w celu utrzymania wac przemysł wojenny w Niemczech zek Radziecki wyłączony został z 
pokoju i p.rzeciwsta.wie.n.ia się agre- przekształca.jąc Zagłębie Ruhry w grona uczestników paktu północno-
sji. bazę przemysłu wojennego, zaczął atl~t1.tycki.ego. W t~m s~an1e rzeczy 
• Aż do zaaprobowania tych propo- • • . . . natJzupeł:nicJ oczywista Jest bezpod-
zycj'i podejmą one P-0 zakończeniu odra.dzac regularną arm1ę mem1ee-1 stawno~ć powoływania. się na obron 
działań wojennych wszelkie środki, ką z generała.mi faszystowskimi na ny charakter unii zacbodn.iej i ugru 
l~e w i_ch w~zy, a.~_Y _uniemożli-

1 
czele, za_ozął · pruksztafoać Niemey-powai;i.ia . pół~ocno - atlan!yckie?o. 

w.ie I>OWt:orrz.eJUe agreSiJl 1 pogwałce Zachodnie w bazę wypadową dla no Co w1~CeJ. fakty. do~vod~ą, ze zarow 
nie pokoju przez Niemcy lub jakie- weoj wojny w . a . no unia. zaehodma, Jak 1 ngrupowa-
kolwle.k inne państwo zwiąmne z - OJny gresywneJ. nie północno - atlantyckie wymierzo 
nimi w aktach agresji w Europie". Wszystkie te kro.kil rząd angielski ~e są_ bez11ośred11io .'?1·zeciwl'~ ZSRR 

m ik , . " 3 t k podejmD"Wlał i nadal podei'muJ·e i kra,1om 1łemokraci.Jl ludmveJ. 
.1.1a1 więc :po.e:rwsza częsc ar. y u · 

Do walki 
o -terminowe Przeprowadzenie akcji siewnej 

Apel ~romady feligów do chłopów całej Polski 
W dnriu wczoraijszym na zebranłu gromadzkim we wsi Celigów gmi 

ny Głuchów, pow. skierniewiolciego, chłopi uchwalili rezolucję, zobowńą 
".ując się do sprav\mego przeprowadeenia siewów· wiosennych i do zwię 
kszenia wydajności gleby ol!'az wzywając do ws.półrziawodn"ictwa na tym 
odcinku wszystkie gromady w kraju. 

Siewy wiosenne będą prri:ejprowa­
dmne pod hasłem: ka.żdy ar obSła­
ny siewnikiem. 

„Wy.kaaa.liiśmy - b.m:mi. irC11..0lucja 
- że podejmowaaie przez nas zobo­

W gromadzie Celigów znajduje się ność g·leby. Op'.ieraijąc s!ię na doświad wiązania umiemy realizować. Przy-
60 gospodarstw mało i średniorol- <."Zeniach ubiegłego roku, stwierdrzo- kładem tego jest plan skupu zbcna,, 
nych .. Jest to przodująca gromada no. że na wzrost plonów wpływa wykonany pr~ nas przed termi­
w powiec!e skierniewkkim. wywią- przede wszystkim terminowe prrze- nem i z nadwy2k~„ W tr-OSce o do­
zująca się jako p!erwsza - ze s wych prowadzenie obsiewów, maszynowa st.atnią i szczęśliwą przyszłość na­
zobowiąeań wobec Państwa. Roczny uprawa ~demi, zasdilenie jej na.worzoa- szej Ludowej Ojczyzny uczynimy 
plan skupu ozboża wykonano w Ce- mi sztumnymi oraz ochrona roślin wszystko, ażeby zobowliązania nasze 
ligowie p17ed terminem i z nadwyż praed s'Zlkodnikami i zachwa'SrZCze- · wypełnić. Bogia,te pfony - to więcej 
ką. tj. w 112 proc. niem. chleba dla nas i naszych braci ro-

25 bm .. odbyło się w Celi•gowie ze- W wyniku dyskusj:i przy niemil- botników, to surowce dla roi;budo-
branie gromadzkie, na którym sekre knących okla,skach uchwałono re- wu:iącego się pl'IZemysłu, to wzrosi 
tarz koła ZSCh - Andrzej Nawroc- zolucję, w której chk>P'i z. Ce1'i.gowa dobrobytu mas pracujących. Pra.g­
ki, przedłożył obecnym do pr~edy- oobowiązali się do natychmiastowe- niemy, aby w nasze ślady poszli 
skutowania pla n kontraktacji i wio go pobra,.,;~ · · · 

·~ z magaizy,now gmmneJ wszyscy chłop1i pracujący, a.by wspól sennej ad{Cji siewnej. opracowany spóld"""''m· n · t h · ~""' awozow sz uaznyc l nym wysillciem budować lepsz,.. pr_zez aktyw gromadzki. zi•airna s1·e"~"'"O d · b „ . ~ „....., · 0 naJ&Y seego przyszłość, a.by wspólnym.i siłami u-
„ Nasze Pai1stwo Ludowe - oświad zaw31·Cli.a umów na pracę z tamtej- trwa.lać pokó.I.' Wzywamy zatem 

C7.ył m. in. refe
0

rent - prowadzi go- szym Spółdz:ielC!Zj'm Ośrodkiem Ma-

łtt układu zobowiązuje ucrzJe'Sltnlików wbrew n·iejednokrO'!:nym protestom 
układu do rea1'iex>wan'ia polityl{.i rządu radzieckiego i rz pogwałce­
wśpólipracy we wsrzystkrlch sprawach niem drugiej części 3 artykułu u­

spodarkę planową i dlatego musi :zynowym, do zaopatrrl:enia sję w wszystkie grom~dy w województwie 
mieć zapewnioną dostateczną ilość srodki chemiczne do niszarenia S'Zko łódZ'ikim i w całym kraiju do współ­
surowców, które w znacznej części, dnrików roślinnych oraz do jak ·l\la.Jj- zawodnictwa w wafoe o terminowe 
my, rbł()pi pracujący, dostarczymy, sp;aw~jszego przeprowadzenia sie i zwycięskie przeprowadzenie wio­
kontraktując rośliny 11rzemysłowi:. wow ':'nosennych prcz.y !Pełnym za1Sto sennej akeji siewnej, w walce, któ­
To będzie nasz wkład w realizację I s~"".amu dekretu o pomocy sąs'iedz- I ra. przyspiesza. rea.lizację Planu 6-
Planu 6-letniego. będzie to wyra'l.em k~eJ. I letniego" • Obecnie agresywny charakter u-

n·ii zachodniej i ugrupowania pól- wdzięczności dla naszego Rządu ro-,----------;------;----------------. 
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na~~1 ~~s~:ż~ Przed Międzynarodow' ym Dn1·em Kobr.et dotyazących mpobieżenda agresji, w kładu anglo - rad7Jieckiego. 
tym r&w.n1i.eż w sprawie nliemieckiej. 

Tymanasem, W. Brytania, poczy­
nając od r, 1946, poszła inną drogą, 
a mianowicie dr-ogą niweczenia 
współpracy i podważania układu. 
Wystairczy prllytocey°ć tak:ie przykła 
dy jednostronnych akcji rządu W. 
Bryiba.n:iJi w spraw.ie N!iemiec, jak: 
połącrren.1e w trybie sepaTatY\'ii•tycz­
nym w r. 1946 aJ!lg.i.elskti.ej i amery­
kańsk!iej strefy okupacY1jnej Nie­
miec, do których następn!ie p1:rzyłą­
czoina została również strefu f!I"al!l­
ouske, W\'llkutek azego Niemcy roz­

Tak więc Anglia w o~reślony spo 
sób pogwałciła swe rzob<>wtiązania w 
sprowie eapob'ieźeni.a odrodrzeniu mi 
litairyzmu w Niemczech, w sprawie 
demokratyzaojtl i demiJita.ryzacji Nie 
miec, podważając tym samym pod­
stawy ukl;adu a;ng'1o - ra<irzieolci.ego 
i porozumień jałtańsko - poCfldam­
skich. 

Unia zachodnia 
biit:e :wstały .na dwtie części.; Wjplr()wa i ugrupowanie północno~ 
drt.erue w Niemczech ZachodD'i.~h od • • 
rębnej wiałuty, co ostarteczrl'i.e noaru-1 atlantyckie wym1erzone 
szyło jedru>ść ekonomi=ną N<iemiec · k ZSRR 
i doprowad~ło do likwidacji Rady są, przecnv o 
KonJtroli, rz:łożonej z pmedmaWlicdeli 
czterech mocarstw; sformowanie w 
trybie sepairatygtycrznym rządu bon 
sk!iego dla Niemiec Zachodnich co 
stworzyło przesrzkody na drodz~ do 
pmywróccniia jedności pań$twa nie-

j} I Rząd radziecki uważa za ko-
nieczne ponownie rzwrócić uwa 

gę 1'Cl.ądu W. Brytanii również na tę 
część układu anglo - radzieckiego. 
w której jest mowa o niedopuszczal 
n.ości udziału W , Brytanii i Zwią'Zku 

św..iadczenia na temat obronnych ce 
18w tych ugrupowań. kierowanych Po ożywionej dyskusji, w której • o ' I I k · K 
pr:zez anglo - amerykański blok mo- chłopi wskazywali na korzyści, jakie I Ro n op o s Im o n or esem L. K •. „ 
carstw. straci}Y sens e. chwilą. gdy I przyn~szą pla.nowc obsie~ dla Pai1 5 
do ugrupowan tych zaczęto wciągać stwa 1 dla mch samych. plan kon­
Niemcy Za{:hodnie z ich żądnym od traktacji wiosennej został jednomy­
wetu rządem e. Bonn i z a·rmia z.a- ślnie pr:z.y,ięt:v i zatwierdzony. 
chod°"!o - niem.iec~ą, na której· cze- W dyskusj i radzona także nad 
l~ sto3ą generałowie hitlerowscy. ty m, w jaki sposób podnieść wydaj-
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WERBUNEK DO L. K. 

Kobiety ~abrudnlione w Pirezyddum Wojewódzki.ej Rady N01ro­
doweJ, Wydział Rolll!ictwa i Leśnictwa w ŁDdzi na cześć 8 Mall'Ca 
walczą o podn~esienie O"Zystośc:i i kultury m:iejsoa. pracy pro~ 
szeroką akcję werbunkową do szeregów Li·gi Kobieit. ' 

NA BUDOWĘ ŻŁOBKA W SK[Elł!NIEWICACH 

Pra~o':"niee. PSS w. Skie.r~eWlioach uchwamy przeznaczać po 
5 . rzł .. rrues1ęczru.e d.o konca b1ez. r-0ku na budowę żłobka w Skier­
n,1ewica~h, wzywaJ.~c wszyst~ie kobiety całego powiaitu do wspól­
zawo<lntctwa w cz.biorce na żłobek. 

ZESPÓL KAZLl\iIERY OWCABZ WYKONAŁ ZOBOW!IĄZANIE 

·' 

· Hańba pOdżegaczom wo~nnym 
odbudowujqcym hitlerowska 

W Zakłiadach im. Reymonta 
pracują dwa młodrzli.eźowe rze­
społy t. zw. kolektywnej pracy. 
Zespoły te. w których nie ma 
obciągaczek a prządk!i poma.gają 
sobie nal\~jern, osiągają wy­
soką wydajność, prrrekTarcrziając 
znacznie bazy produkcydne. 

N a cześć 8 Marca zespół 
ZMP-ówki Kazimiery Owcarz 
składaiący się z 12 osób posta-

,,. 
I 

• nowił przepracować jedną go-a rm l ~ _· ~--...--~--~-:--~----~-~-d-za-·1-1ę--d-łu_z_·e_j_. __ z_o_b_o_w-._1_ąz __ an_1_·e_:_zo __ -__ _J ~ stało wykonane w ub. sobotę. 
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aro y muszą ująć sprawę po~oju we własne · ręce 
Przemówienie prof. Leopolda Infelda Przemówienie Ilii Erenburga 

BERLIN (PAP). - N a sesji świa 
towej Rady Pokoju w dyskusji nad 
referatem Yves Farge'a zabrał głos 
prof. Leopold Infeld, który oświad­
czył m. in. 

Nasz ruch pokoju rośnie. Ci, któ 
rzy pamiętają KQilgres Warszawski, 
wiedzą, że odszedł wówczas od na'S 
jeden człowiek, ale zyskaliśmy milio 
ny nowych przyjaciół w Indiach i w 
Chinach, w Ind-Oillezji, Burmie i na 
Malajach, we Wspólnocie Brytyj­
skiej i w Stanach Zjednoczonych. 
Zyskaliśmy i zyskujemy nowych przy 
jaciół, bo prawda, którą głosimy 
jest pr<>sta i ludzka, bo nasz głos, 
choć spokojny w porównamiu z wrza 
skiem propagaindy wojennej, znąjdu 
je swą drogę do serc ludzi prostych. 

A jakie są argumenty strony pTZe 
eiwnej? Grupują. się one wokoło 
dwóch kwestii, które pragnę tutaj 
omówić. 

Pierwszy argument sprowadza się 
do tego, że obrońcy pokoju to tzw. 
„komuniści", lub ludzie przez nich 
os~ukani. Zapytajmy tych panów, co 
mają na myśli, gdy kogoś nazywają 

, .,komunistą", lub jego „ofiarą"? Ci, 
którzy znają Amerykę, tak, jak ja 
ją znam, zgodzą się ze mną, że ,,ko 
mu:nistami" nazywają 'tam tych, któ 
rzy pragną pok-0ju. Ale coraz trud­
niej "jest przekonać resztę świata, że 
każda matka, która chce ocalić dziec 

ko swoje przed rzezią p~·zyszłej woj nie chca ci ludzie, którzy przygoto- W toku dyskusji nad referatem 
ny musi być komunistką, że milio- wują wojnę. Ci ludzie, ta mała kli- F'al'ge'a zabrał głos Ilia Erenburg, 
ny ludzi, którzy podpisali apel sztok ka naszych przeciwników - boi się który oświadczył m. in: . 
holmski, że wszyscy ci, którzy na pokoju i nienawidzi pok-0ju. Oto dla Los kraju, w któ1·ego stolicy obra 
nasz ruch patrzą z ~ympatią i na- I czego odrzucają oni nasze argu- dujemy, niepokoi nie tylko Niem­
di;ieją - to „komuniści" lub ich „o- menty. ców. Wszystkie narody świata nie 
fiary". Walka o pokój jest długa i trud- odrywają wzroku od Niemiec. ~foż-

A teraz dł·ugi argument: Zarzu- na. Ale jeżeli w ogóle warto żyć, na to tłumaczyć względami geogra­
cają nam, że pod pozorem ruchu po- pracować, oddychać. to i warto pra- ficznymi: mamy przed sobą kraj 
kojowego pracujemy dla „Rosji". cować dla pokoju. W tej chwili naj- podzielony w spo~ób arbitralny na 
Ale nasi przeciwnicy nie bardzo dba ważniejszą sprawą jest pokojowe dwie części i le-L:ący w samym sercu 
ją o logikę i ścisłość myślenia. Już uregulowanie problemu Niemiec i Europy. Na granicach tego kraju 
w samym sformułowaniu tego zarzu ·Japonii. Jeżeli sprawa ta będzie u· znajdują się dwa światy, a podżega­
tu milcząco zakładają oni, że pokój regulowana w tym roku, w r. 1951, cze wojenni zaprzeczają, by istniala 
leży w interesie Związku Radziec- to fakt ten stanie się punktem zwrot możliwość współistnienia tych dwóch 
kiego. Ta:k, to prawda. Ale to tylko nym w historii świata. I światów. Jednocześnie połowa. tego 
mała część prawdy. P<>kój nie leży Ale równocześnie pracować musi- kraju została już przf"k;;ztałcona w 
wyłącznie w interesie Związku Ra- my nad zmianą ekonomicznego i mo poligon i bazę wypadową dla dzia­
dziec:kiego. Pokój leży w interesie ralnego klimatu świata. Ame1·y1<ań- łań wojennych. 
Polski, która odbudowuje swoje zni- scy przemysłowcy wysuwają często Wielu ludzi zadaje sobie pytanie: 
sz.czone miasta i wsie i realizuje absurdalny argument. że zbrojenia ,.Co zrobią Niemcy?" albo „Co 
wielki Plan 6-letni. Pokój leży też w konieczne są dla utTZymania ko- zrobią z Niemcami'!". 
interesie Francji i Anglii, które za niunktury gospodarczej . To nieprnw Wielu ludzi, niezależnie oU tego, 
życia jednego pe>kolenia 2-krotnie da. Pokoj-0we stosunki między na- gdvie się znaj-dują. wi1?, że jeżeli 
padły ofiarą agresji. Pokój le-.i;y też rodami są warunkiem swobodnej wy Niemcy zostaną wciągnięte do ko­
w interesie ludu Stanów Zjednoczo- miany handlowej . W gospodarce alicji wojennej, to groźba wojny 
nych, dla którego przyszła wojna by światowej nie może i nie powinno wzrośnie. Ludzie wied;ią., że jeśli 
łaby nie przygodą w dalekjch kra- być nadprodukcji bo potrzeby Judz- r·1cmcy okażą się poza nawia~em 
jach lecz katastrofą we własnym do kości dalekie są od stanu zaspokoje- gry, to podżegacze wojenni zastano 
mu. nia. W dziedzinie kulturalnej i na- wią si~ zanim przejdą od groźby do 

Prości ·ludzie ro-zumieją, że tylko ukowej w~półpraca między naroda- pierwszego fatalnego stt·zału. 
przez rozmowy, konferencje i wza- mi stworzy nową er~ rozkwitu. Po- Jak odnoszą się do tego sami za­
jemne ustępstwa można wyjaśnić i kój dla w~zystkich narodów po wsze interesowani? Mówię nie o tych 
rozwiązać kwestie sporne. Historia czasy nie jest utopią, jest on realną Niemcach, którzy budują obecnie no 
uczy, że rozmawiać i układać się możliwością. we życie i którzy wraz ze wszystki-

mi uczciwymi ludźmi walczą o po­
kój, o braterstwo ludzi, mówię teraz 
o innych Niemcach, zatrutych jadem 
hitleryzmu. tych, którzy do ostatniej 
godziny wierzyli Hitlerowi i którzy 
wyrzekli się go nie dlatego, że roz... 
począł zbrodniczą wojnę, iecz dlate· 
go, że wojnę tę przegrał. Czy tacy 
Niemcy gotowi są słuchać rad ame­
rykaf1skich agentów werbunkowych. 
Sądzę, że nie: i·ozumują oni w spo­
sób tak samo cyniczny. jak ich part 
ner zy amerykańscy. Odnoszą się 
sceptycznie do obietnic nie dla tego, 
że Amerykanie przygotowują ohyd­
ną. zaborczą wojnę, że wątpią, by 
Ame!·ykanie zdoln i byli taką wojnę 
-,•„ygrać. 
Czyż trzeba mówić, że odrodzenie 

armii hitlerowskiej oburza do głębi 
niemieckich ludzi pracy, którzy z.ro­
zum'.eii nikczemną istotę faszyzmu? 
Jeśli w 'Niemieckiej Republice Demo 
kratyv. ;1ej rozbrzmiewa donośnie pe 
len gniewu głos narodu niemieckie 
go, to mimo zakazów i prześlado­
wań można go również uslys.,;eć w 
Niemczech Zachod'Ilich. Jestem prze 
konany, że gdyby okupanci zezwolili 
na przeprowadzenie referendum lu· 
dowego, czy należy odbudować. Wehr 
macht, czy też nie - to 90 proc. 
Niemców odpowiedziałoby : „Nie!". 

Odbudowa armii niemieckiej pod 
ja.kąkolwiek postacią, odbudowa nie-

Nota Min. Spraw Zagr. ZSRR do rzqdu W. Brytanii 
(Dokończenie ze str. 1-szej) I'tum Korei, oddalone od ich granic dawno jeszcze na.rody wiązały pewne zjednoczoną przez wojskowych ame-, dzie brytyjskim dażenie do przyjaź 

o kilka tysięcy kilometrów. gdzie nadzieje. rykańskich i oddaną pod dowództwo ni z narodem radzieckim, przywód­
kańskkh i innych obcych agentów, w0jska te od kilku już miesięcy bu- Jednakże za istniejącą w ONZ generała amet-ykańskiego Eisenhowe cy labourzystowscy jeszcze przed za 
w tym również oficjalnych przedsta rzą miasta i wsie koreańskie, ogra- niezadowalającą sytuację, jak to ra. koi'lczcniem wojny, gdy tylko zary­
wicieli dyplomatycznych USA, w biając Ko1·eańczyków, gwałcąc kobie jest zresztą <lla wszystkich jasne, Należy podkreślić. że liczebność sowała sie klęska Niemiec hitlerow 
Cz-echosłowacji przygotowywano za ty koreańskie, mordując dzieci i star odpowiedzialność spada . w każdym sit zbrojnych Francji, Anglii i St:t- skich, zac.zęli zdrudzać niepokój i 
mach stanu, który miał pozbawić rów koreańskich. razie ni.e na Zwiazek Radziecki. nów Zjednoczonych kilka!mltnie p.rze pośpiesznie podejmować kroki, zmie 
naród czechosłowacki jego niezawi- Rzad radziecki uważa i·ównież za Jawnie niedorzeczne są próby rzą wyższa liczebność ich sił zbrojnych rzające do osłabienia prz rjaz.nych 
słości narodowej i podporząd!cować niepoważne i śmieszne powoływanie du W. Brytanii zwalenia na Zwią- prz_ed dru~11 wojną świ_atową w ~939 stosunków narodu brytyjskiego z 
C2Jeehosłowację dyktatowi anglo _ się noty angielskiej na ruch wyzwo zek Radziecki odpowiedzialności za r. 1 przeszło dwukrotnie przewyz;;za narodami ZSRR. Tylko w ten spo­
amer<Ykańskiemu. W.ystępując w Ra leńc.,;y na Malajach, w Indochinach „strajki i zaburzenia społecz.ne· • lub stan linebny sił zbrojnych ZSRR w sób wytłumaczyć można uchwalona 
dzie Bezpieczeństwa przeciwko pro i innych krajach z jednoczesnym przypisania tego wszystkiego nie ko rhwili obecnej. na k'onfercnc_ii labourzystowskiej 
pozycji w sprawie przeprowadze- oskarżeniem rządu radzieckiego, że, mu innemu, jak właśnie Kominformo W jakim celu potrzebna była ta rezolucję z r. 1944. że przynależ­
nia tzw. śledztwa w Czecb.osło~ wyrażając sympatię dla walki wy- \Yi tj. Biuru Partii Komunistycznych dwukrotna przewaga sił zbrojnych ność do partii labourzysto·wskiej nie 
wacji, 0 czym wspomina nota rządu zwoleńci;ej uciskanych narodów, tym i Robotniczych, istniejącemu w Eu- Anglii, USA i Frnncji w porówna- daje sie pogodzić z członkostwem 
w. Brytanii, Związek Radziecki speł samvm narusza. rzekomo układ an· ropie od r. 1947. Te niezręczne chwy niu z siła.mi zbrojnymi ZSRR? Oczy Towarzystwa Przyjaźni Angielsko­
nil swój obowiązek, br<>niąc suwc- g!o-;adziecki. Równie niepoważna i ty noty angielskiej wypada wytluma wiście nie przedw1rn możliwej agre- 'Rnd<:ieckiej. 
rennych praw Czechosłowacji i zapo :'-mieszna jest zawarta w nqcie an- czyć chyba pośpiechem przy onraco- sji ze strony ~ien:icc ~ Japonii. Zre Nie jest również orzyoadkiE'm, że 
biegając jawnemu pogwałceniu Kar gielskiej wzmiainka o jakimś imperia wywaniu noty, gdyż w Ang\ii dobrze ~.,;tą nota angielska. me zaprzecza, te han'iebn" reeoluci·ę niei"edn<Jkrot-

tó b · te" i i · , · 1 · t eba wiadomo. że ,,straJ"ki i zaburzl"nia ze nioc·"'stwa te mai danym "'Y ... ty ONZ, k ra za rama J organ ~ izmie rnmums ycznym, wygrz · ~ a w " . t . d , , . . h 
zacji mieszania się do wewnętrz- nym, jak widać, ze słownika. Hitlera spoleczne" istniały nie tylko na dłu padku na uwadze p~·Żede \Vszystkim me 00 wi7T zano na pomie:iszyc 

. 1\" 1. · p · kł d go przed naszymi czasami i przed z".; k R d · k" konferenciach labourzy~towsk1ch od nych spraw państw. I ,_usso 1mej?o. o pierwsze, u a >„ąze a z1ec.·1. bv. tych i·u·ż po WOJ.nie. Co więcej, w 
anglo-radziecki rozcia.ga się tylko utworzeniem Biura Partii l{omuni- Tal- "'1°ęc t•"1°e1·dzen1·e zadu ang1"el 

RZHd Radzi"ecki traktuJ·e daleJ· J·a- - t h · R 1.. tn. h 1 · ' " • " r · ciriP.:u ·wsz.vstkich ostatnich lat 1', rzy ~ na kraJ·e eut·on_ ejskie i w naJ·mnieJ·- s ycznyc I 0110 iczyc • ecz row- •I·1·ecr-o z· e s1"Jy 7br·o ·n Z ·1· •• .,.• P" 
ko ..... ,...;osum pro"bę ~ądu bryty3· - · · dł d .i •· 1 ··' <- • • • u J e " '1·-"u -•" - wódcY partii Iabourz"stowskie.1· wraz '-'Y" ·~ szym sto_oniu nie dotyczy lu:aJ'ów po mez na ug;o prze naszym „o"o e d i l . l" b ~ . . - , 
sk;~go przybrania pozy obrońcy in- . " z ee oeg·o icze no::.c1ą swą pncwyz z r>rzywódcami partii konserwatyw-.,.., zaeu1·ope3"skich w ro.dza3·u MalaJ"ów, ruem • sza)·" s1"ły zbroine "'szy-tk1"ch mo 
tereso'w narodoUTVch Jugosławii. Lu · ·~ „ " · " - nej nadają ton rozbestwionej Ol'v.-.. „ czy też Vietnamu. Po wtóre, żaden c111"t"' zachodn1"ch razem '"ZI. „tycl1 
dZl·e radzi'eccy potępiaJ·ą i będą potę M f h d · " " "· ' ' czerczej kampanii przeciwko ZSRR, artykuł układu •angfo-radzieckiego, OCal'S WCI ZaC 0 llle j

0 est niecnyn1 O'ZCzer~t•'vem obl1"nzo piali obecnych władców jugosłowfai1 " ~ • • ~ - przy czym codziennie i wszelkimi 
d _1_ ·e jak wiadomo, nie zabrania komukol t • · nym na to, aby wprowadzić w błąd sztucznymi· sposobami ~"s'.'Ca si"' skich za to, że wprowa zi i u s1 - · k · , ,_ .. dl l JJI'F .. 'r!!'o OWUJą ste, · · bl" · ,. ~" " ·--''"' od.z . Wle wyrazac sympa·"n a ruc rn wy .1 = op1mę pu 1czn::t i usprawiedliwić w i rozdmuchuJ·e w Anglii tę hanieb-bie reżim faszystow"""", w r aJU zwoleńczcgo w J'nkimkolwiek kraJ·u. • d b t 'b „_. b · · A· l"· 

H . .. . b file 0 0 J'Oll.Y en SpOSO W'Yti<;lg Z l'OJen W .-ulg 11. na. kampanię. reżimu Franco w iszpann l poz a Po trzecie, należy wyja.śnić że dopó -
Wl·11· narody Jugosławu·· elementar- . I d . . Z tego jednak wynika, że W. 8l'Y· ki istnieje na świecie ucisk imperia• ecz O agreSJł t · USA · F · i · · n·ych praw d~mokratycznych. Lu- . ęd ' . . nnrn, I 'rancia. {ture o,;1:}gnę .... ~ listyczny, istniec b zie rowmez • d k "ł 
dZl·e radzieccy potępi""J·ą J będą potę · k h V li Nota rza.du ano-ielskiego nie •Y wu rot.n:! przewagę swyrh st ~ ruch wyzwoleńczy uc1s. anyc naro- ,,,- i.. • h • S · 
Pl·a11· władco'w J·ugosłow1·an"sk1"ch za · i·· broni 3"uż znanych twiel'(lz:C'ń :r,„roinyc w p-0rownnniu z 'l, l'tlł 1 dów, mezależnic od woli i sympa Il I · do d I 
to' Z·e zor·g~.11·zowali sp;sel• przeciw · d' 0 k · · tJremiern Attlee, J·akoby Zwiazek Ra < ązą a szef!;o ich zwiększenia, ou ., ' tych lub innych rzą ow. S' arzeme · · d 
ko W o<11·erski·emu rządowi· 'udowo- , dziecki nie dokonał po wo3"nic demo- przygotowuJą Sl!: nie o obrony lerz ..,.,, 1 1·zą.du i·adzieckiego o to, że w roż- d · · d · 
demokratycznemu l• s•-11· się tym sa kr · . 1 bilizacJ"i swych wojsk Zdając sobie o agTeSJI, o rolpftama nowej woj-""' nych ·a,iach istmeJą 1uc 1y v;yzwo- · · t · 
mym zaciekłymi wrogami krajów leńcze, wywołane uciskiem imperia- sprawę z całkowitej ::ib~m·dalności ny swia owe1. 

T\Vierd~ić po tvm wszystkim, jak 
to c-z:ynn n.ota bryty\l"ka. iż rząd bry 
t:vi sk! nie żywi rzt'k<Ymo wrogich za 
miarów wob"c ZSRR i dąży do roz­
woju współprac:v miedzy narodem 
brvt:v.iskim i radzieckim. i Żf' pw.e­
szkndza temu rzekomv brnk t'1kie1to 
dażenia ze strony rządu rad":ieckie­
go. który usiłuje !'7ekomo izolować 

Antyradzieckie oblicze naród rarlziecki <>d ł;wiata zewnętrz 

mieckiego przemyisłu wojennego w 
Niemczech Zachodnich, oburzyły mi­
łujących pokój ludzi na całym świe­
cie. Dzie.nni•ld amerY'kafuikie twier­
dzą oczywiście, że przeciwko remi­
litaryzacji Niemiec występują, tylko 
komuniści. Jest to jeszcze jedne> 
kłamstwo. 

Jeden z najsta·rszych deputowa­
nych fra.ncuskich Louis Maą:-;in nie 
jest ani komunist.1, ani socjalistą, 
lecz człowiekiem o przekon8lll:iach 
prawicowych. Posłowie do parlamen 
tu angielskiego, Fletcher i Mellish 
nie są komunistami, lecz członkami 
partii rządowej. Pisarz Tomasz Mann 
nie jest komunistą . Znany toolog 
szwajcarski, Karl Ba<rth, nie jest ko­
munistą. Minister angielski Hughes 
Dalton nie jest komuni'Stą. Były mi­
nister rządu w B()nn, Heinema.nn, nie 
jest komunistą. Pastor Niemoeller 
nie jest komunisbJ. Wszyscy ci lu­
dzie, rozumując w różny sposób wy­
powiadają się przeciwk-0 uzbrojeniu 
Niemiec. Rozumieją, że odrodzenie 
Reichswehry może doprowadzić szyb 
ko do tragicznego finału. 

Na.sza wysoka instytucja, świato­
wa Rada Pokoju, jedyna organizacja 
międzynarodowa. skupiająca prawdzi 
wych przedstawicieli na.rodów - po 
winna zjednoczyć i·uch przeciwko bez 
prawnej i zbrodniczej remilitaryz.a­
cji Niemiec, poniewa.ż może ona do­
prowadzić do wojny w Euro.pie. W 
straszliwej grze amat<>rów wojny, 
Niemcy nie powinny być ani g.ra­
czem, ani kartą do gry. 

Nie powinniśmy dopuścić do od­
budowy armii niemieckiej i niemiec 
kiego przemysłu wojennego. Narodo 
wi niemieckiemu trzeba dać mo~ 
ność odbudowy Niemiec, pokojowej 
pracy i możność wniesienia swego 
wkłatdu w tę skarbn'icę świat.QWej 
kultui·y, którą dawniej wzbogącał. 

Podczas gdy w jednej części Nie­
miec wskazuje się młodzieży d!roj?:ę 
braterstw·a i między.na<rodowej soli­
darności, w drugiej czę~ci głosi się 
ideę odwetu, nienawiść i wojnę. Na-. 
szą jest sprawą i naszym obowiąz.. 
kiem oświadczyć: dopóki Niemcy są 
rozdzielone na 2 części, w sercu 
Europy gromadzi się materiał pal­
ny. który może zapłonąć od niedo­
pałka papierosa amerykańskiego. 

Rada Pokoju musi zażądać zawM­
cia traktatu p-0k?jowego z p<>kojo­
wymi. zjednoczonymi Niemcami. Bę­
dzie to krok na drodze do pokoju. 

Ci, którzy przygot-Owują nową 
wojnę, spoglądają nader cz.ęsto na 
Europę. Tu właśnie, na naszym sta­
rym i okrytym chwalą kontynencie. 
ma nastąpić ta rzeź, jakiej oni pra-
gną. . 

Do tych wszystkich, dla których 
droga jest kultura starej Europy, 
dla kogo Louvre, Kijów, uniwersytet 
w Pradze i uniwersytet oksfordz;ki, 
Kraków i Kolonia nie stanowią o­
biektów projektowanych bomba1·do­
w,ań, lecz żywe ciało drogiej sercu 
o,1czyzny duchowej, zwracam się z 
apelem: Nie pozwólmy, by ta klęska 
nastąpiła. 

C.,;yż dopuikimy do tej niesłycha­
nej klęski, my. ludzie przysłani tu 
p.rzez zatrwożone narody ? Nie! Za­
trzymamy wojnę. 

Mówimy to w godzinę pel'llą tra­
gizmu i nadziei. 

demokracji ludowej. Co się tyczy in listycznym, jest równie niedorzeczne, twierdzenia premiera Attlee, nota I 
teresów narodowych Jugosławii, to jak niedorzecznym byłoby oskarża.nie stwierdza, że me ma podstaw, b~· 
groźbą dla nich nie jest Związek go 0 to, że na świecie bywają trzę- wątpić o demobilizacji wojsk radzie· 
Radziecki, który pr?:elał nie mało sienia ziemi lub przypływy i odpł.y- ckich po wojnie. 
krwi swych synów, aby wyzwolić wy moTza, Nota dodaje jednak. iż rząd radzie 
narody Jugosławii spod okupacji cki zdernobilhował tylko pe'\vną ilość 

d nego - znamy to ukryWa.ć pra.wde 
przywó CÓW przed własnym narodem i rzucać f k 

Jahom•zysfowskich bezwstydne OS"LCZerstwa na ZSRR. aszystows a decyzja 
niemieckie~ i zapewnić Jugosławii Plan Marshalla · , ł żołnierzy z maksymalnej liczby po-
niepodległość. lecz obecni władcy przynios wołanych do woj~ka w czasie wojny. 
Jugosławii, którzy całą swą poli\y- utratę samodzielności Powyższe twierdzenie noty angiel-
ką starają się podporządkować na- skiej jest oszczerstwem rzuconym na 
rodowe interesy narodów Jugosła~ politycznej Związek Radziecki. W rzeczywisto-
wii interesom swych mocodawców ści rz1td radziedd dokonał zasadni-
angielskich i alll{lr;:kańskich . V I Nota rządu W. Brytanii utrzy czej i· szeroki('j demobilizacji swych 

I muje, .iż rząd radziecki, wyra wojsk, demohifomj~c przy tym 33 
Rządowi brytyjskiemu, .. podobnie żając się nieprzychylnie o planie rOcznild. Nikt tak jak Związek Ra­

jak rządom USA i. Franc31, nie uda Marshalla, rzekom-0 przeszkadz11 dziecki nie potrzebował szerokiej de 
się uniknąć odpo_wiedzialności A: ty~ sa~ym w odb~d~wie ekon<>mi.cz- mobilizacji wojsk radzieckich, gdyż 
Z'V!okę w zawarciu ~raktatu z to neJ ~raJ~W eurnpeJsk1ch. Jes_t t~ zu- bez powrotu milionów zdemobilit~owa 
strią, ~raz. me ~~a się z"":'alieć zaRa- pełll;1e nle~us.zne • . Rząd radz1~k1 wy I nych Judzi na pola i do fabryk Zwią 
odpowiedzialnosc1 i;a z,wiąz k powiada się przeciwko planOW1 Maa:- zek Radziecki nie tylko nie mógłby zor 
dziecki. Czas zakonczyc przewl~kłe shalla nie dlatego, że prz~rrzeika on ganizować rozkwitu ekonomicz.nego 

t · · godn"onych Jesz f" t 1 b · • ' rozpa rywan~e meuz 1 · po~<>c mansową ym u . 1_nnY;D po wojnie, lecz nie mógłby nawet od 
cze artykułow traktatu, a ?rzede kraJom, lecz dlatego głowme, ze budować ~niszczonvch orzez niemie­
wszystkim jest_ r~eczą k~1eczn~ uzależnia . on. J>Qrnoc finan_sową od ckich okupantów o'kregÓw. miast, li ­
aby W. Brytania l Stany ~Jedncx:~ w~rzec~e~1a się p.~zez ~e. krai_e samo_- nii kolejowych, przemysłu. rolnictwa. 
ne zrezy~nowaly .. z planow przb~ dz1e1nosc1 elmn.om1c~neJ 1 polttycz~e~, Negować te fakty mogl). tylko lu­
kształcema Austn1 w swą nową od w~rzeczerua się suwerennosc1. d.,;ie któny kieruja sią chęcia oczer 
zę wojenną w samym centru~ E~- W. Brytania stała się zależna od nia~ia Zwiazku ~dzieckiego. · 
ropy, jak ~ uczyn~y w :rneś~:~ S~~ów Z~ednoczo~ych,. co,r_a~ bai·- Nota angielska utrZ~'ffiUJe dalej, 
depcząc podpisany . przez. mą tr c!:z1eJ trac~ swą mezaw1.slo-sc 1 prze- że siły zbrojne Związku Radzieckie-
tat pokOJOwy z Wlochaim. ks~tał~a SI~ w ba~ę WOJenną amer~- go liczebnością swą przewyższah '"' 

Stany Z{ednoczone 
i W. Brytania napadły · 

na n~rody Korei i Chin 

V W nocie z 17 lutego rząd W . Bry 
tanii dopuścił się brutalnych wypa 

dów przeciwko narodowi koreańs-kie­
mu i Chiookiej Republice Ludowej, 
oska1-ża.jąc je oszczerczo o ag;esję. 
Wszyscy jednak widzą, że narod ko­
reański prowadzi walkę wyzwoleń­
cza o swe zjednoczenie narodowe i 
n~ wtraca „·ie do spraw jakichkol­
wiek innych ?aństw. Wszyscy wi­
dza również że Chińska Republika 
Ludowa ochrnnia swe prawnie uza­
sadnione interesy narodowe, br1>niąc 
swego prawa do chińskiej w.ysp_y 
Taiwan i d'o cbr<>ny swych gran.Je 
przed wojslkarni anglo-amerykański­
mi które wtargnęły do Korei i za­
gr~żają grainicom Chin. Chiny i Ko­
rea, broniąc swych interesów naro­
dowych, swego terytorium na.rodowt:; 
go, nie są agresorami. Agresora~1 
są Stany Zjednoczone i W. Brytania, 
które oosłały swe wojska na teryto 

~ansk1~h .sił zbroJnych dlateg?, ze chwili obecnej siły zbrojne w3zyst­
rnaczeJ me mogłaby otrzymac tzw. kich krajów zachodnich razem wzię­
poimocy z tl:'tułu pl_anu. ~farshalla. tych. Powyższe twierdzenie 11oty a.n­
T.~ samo„ nalezy . .P~~1edz1ec o Fran- gielskiej jest również oszczers~wem 
7J1, Belgu, Tur_cJ1 i innych tzw. kra- pod adresem Związku Radzieckiego. 
Jach zanarshalhzowanych. W chwili obeonej liczebność s ił zbroj 

Nie wolno również pominąć faktu, nych Związku Radzieckiego, włącza· 
ii rząd USA posłużył się planem jąc w to wojska lądowe, lotnictwo i 
Marshalla i związanymi z tym jałmuż marynarkę W'l>jenną, do-równują li­
nami finansowymi dla poszczegól- l"zebnośeią sił zbrojnych ZSRR przed 
nych rządów w tym celu, aby wszel rozp()częciem drugiej wojny świat.ó­
kimi nielegalnymi sposobami p-<>dwa- wej w r. 1939. Tymcza~m siły zbr<>j 
żać normalną międzynarodową wy- ne trzech tylko członków agresywne 
mianę handlow~! i narzucać reżim go paktu atlantyckiego - Stanów 
dyskryminacji w stosunku do ta·kich Zjednoczonych, Anglii i Francj~ -
państw, jak ZSRR i kraje demokra- liczą obecnie, włączając w to zarów 
~ji ludowej, które zdecydowanie i no wojska lądowe i lotnictwo, jak 
konsekwentnie broniły swych praw- również marynarkę wojenną, prze­
nie l!Zasadnionych interesów gospo- szło 5 milionów ludz.i , przy czym 
darczych i odrzucały wszelkie próby stan liczebny sił zbrojnych tych 
ingerencji w ich sprawy wewnętrz- trzech mocarstw szybko wzrasta, a 
ne. przemysł tych kra.jów został już zmo 

Nota brytyjska podejmuje się na- bilizowanv do dalszego zwiększania, 
wet takiego zadania, jak obrona pre produkcji uzbrojenia. Mówimy o ar­
stiżu ONZ, czyniąc rządowi radzie- miach tych mocarstw, jako o jedno­
ckiemu wyrzuty, że nie chce we wszy litej sile militarnej przede wszyst­
stlim iść za tymi, któ1·zy bezcere- kim dlatego, że siły z.brojne tych trzech 
monia!nie panoszą się w tej między- krajów nie są obecnie trzema samo­
narouowej organizacji, z którą nie- dzielnymi armiami. lecz jedną annią., 

V III R.,;ę.d Radziecki nie daje pod W odróżnieniu od rządu W. Bry- rządu belgijskiego 
,t;:w. ~eby wątpić, że nie tył '. t1ni!. któą• zre7.ygnowa.ł z troski o 

Im pod koniec wo· le . . . utrwalenie> pokoju mi<;dzy narodami PARYŻ (PAP) - Zrn.sa·shallizo-
obecnie w masachJ~~·dO\~C~Ci~}~~~ i Wią~e obecnie„ s:wój los z n~ei;o~a- wany rząd belgijski poszedł w ślady 
kiej Br.vtanii szeroko rozpowszech- mow~nym wy. r-igiem zbro1en 1 z rządu francuskiego, który z rozkazu 
niony jest życzliwy stosunek do sza!enc~ą prop~ganddąi n

1
.a. rzeozd -

1 
nto: I Waszyngtonu zabronił działalności 

Z · .1 R d · k: d . . wei woiny. rząu ra z ee u na a s 01 . w1ąi ... rn a z1ec 1<:-go. f! yz Jest to . · . ·. 1 • ta na tereme Francji trzech międzYJia· 
zupełnie naturalne ni-'.! tvlko z uwa I meu?1ęc1e na swym. po _coJowym s . .. • 
gi na wyjątkowe zasług{ narodu ra novi_"1~!n:1 . Rząd radz.1ec~1. wraz z ca- rodowych orgamzacJI demo·kratyez-
dzieckiego, w obronie swego kraju łą i ad~tecką roołeczi;iosc:ą sta•le wy nych. 
przed agresja hitlerow!1k~. l€cz rów cho\VUJe _naród ~a?~iec~ w duchu Jak do~1osi pra11ą, rząd belgijski 
21ież z uwagi. na to, że ;iaród ra- ll~l"V:'alen1a pr'.'y)azm między wszyst wydalił z Belgii sekretarza i:'eneral­
dziecki wniósł decydują.cy wkład t1o ~l1Jll ~arodan;1. w .· duchu o~rony po 
wspólnego zwycięstwa naii hitleryz- "o., u 1 ~ipob1egan1a. r:o_weJ "":'OJme, nego międzynarodowego zrzeszenia 
mem. w newnym stopnm przyznaje ~emaskuJą<:_ knowam.a i mt.rygt ~o~- związków zawodowych górn,ikó\v (de 
to .:·ówme:i; nota brytyiska . Narody zegaczy W:0Je~nych. ~l,ate~o wtasrue partament branżowy śFZZ) - Hen­
~~S'rm. ze swej t-:-:m:ł żywiły i żyv;i~ rv.ąd ,radz.;~cki p:zywiązuJe ta•k du- ri Turreln (Francja) ora.z sekreta-
: · c~~ic.' przyjażn: ; uznani:i dla na- ze znacze111f'_ zarowno do uczcnvego . 
r.•du 1:.t-yty,i.o;'.;::c~·:, jak również db p~cst1_-zegan_1a :i-kładu anglo - r a- rza tego zrzeszenia Schroedera (Luk 
wszystkich innych narodów, które dz1eckiego. ~ak 1 do . st~no:'"'cze~o semburg ). Siedzibą zrzeszenia, jak 
broniły swej wolności i oddały sf'oie P,1~estrz~garna por~um1erna Jałtan_~ wiadomo, jest Bruksela. 
siły, wspólnie z narodami ZSRR, , .~1eg? i . p~damsk1ego w . kwesti1 
sprawie szybszego zakoficzenia woj- , "l:em1eck1e3 rzwłas:zo:a w takom1 okre 
ny i likwidacji hitlervzmu. . I s1~, . gdy P?g~ałcemc _tych porozu-

. n11en powaz:me szkodzi spra;wie u-
Jednakże rząd radziecki nie uwa- frzymania p.ok<>ju. 

ża za uzasadnione oświadczenie za-
warte w nocie brytyjskiej, jako- Rząd radziecki 
b~„ rząd W. Brytanii ró;vnież dążył 
niezmiennie do wspólpracv ze Zw1ąz gotów do podjęcia 
kiem Radzieckim. Nie od rzeczy bę , W B 
dz,ie przypomnieć, że już w r. 1944 . rozmow z . rytanią 
na dorocznej konfere ncji nartii Ja- ! T „ . 
br nrzysto\vskie j jej przywódcy . zna:i I ! X Rizą<_i W .. Brytan111 .~raza w 
dujący się obecnie u władzy przC'for I . swe1 i:ioc1~ gotowosc. do_ roz­
sowali uchwałę. na mocy której mow ze Zw1ąrrJnem R.adz:1e~J11: w 
czlcnlrnm partii labourz~·stowskicj duchu układu a:r:iglo - r8<lzli:-ck1ego 
zabraniano udziału w J)racach bry- w celu _polepsz~ma na d~gi okres 
tyjsldćh crganizacji społeczn:vch, sta st0:.>unl~ow wzaiemnych m1ędrzy W. 
wiajall,'Cb sobie za cel nof{1~bfanie Brytanią a ~SR~. Po tym. co "".YŻe~ 
p.nyjafoi angielsko-radzieckiej. Na Z<?S•tało . pow1edz1ane. rząd . radziecki 
wet torysi - konserwatyści nie n ie 

1
moze. z pełnym rz.aufa.m~m ust<?­

wpadli na to. by tak otwarcie w-y- suniwwac s'.ę ?o tego os"."1~~czema 
razić swa \VTOgość wobec Związku rządu brytYJsk1ego. N1em rme3 Jednak 
Radzi€{!kiego. rza,d radziecki gotów .Jest rozpocząć 

Narada 
aktywu gospodarczego 
drobnej W) t~óirczosci 

Drugi dzień obrad aktywu gospo­
darczego drobnej wytwórczości woje 
wództwa łódzkiego wypełniła dysk;; 
sja. Liczni d yskutanci, przedstawi­
ciele poszczególnych pionów drob­
nej wytwórczości podkreślali konie­
czność wzmożenia walki o zwiększe 
nie wydajności pracy, skró<:enie cy 
klu produkcyjnego, upowszechnienie 
oSiągnięć współzaw~-1 '.Va pracy i 
ruchu racjonalizatorskiego, w celu 
s-1.ybszego wykonania - .. :l.ań pn>duk 
cyjnych w 1951 roku. I 

Podsumowania dyskusji dokonał 
przewodniczący WojewódzkieJ Ko­
misji Planowania Gospodarcze10, 
tow. Edward Alaszewski. Można z tego wysnuć wniosek, że 

dopóki rządowi W. Brytanii potrzeb 
ny był Związek Radziecki, bez któ­
r ego nie mógł odnieść zwycię~twa 
nad Niemcami hi!:l€rowskimi, dopó 
-ty hamował jeszcze jako 1::i J.- n '"„„ 
uczucia antyradzieckie, swó; w rogi 
stosunek do państwa radzieckiego. 
Widzac iecłnak jak rośnie w naro-

ti>kie rczmowy, tląż~ do wylrnrzysta 
nia wsrelkich możliwofoi, n.by polell 
szyć stosmiki z W. Brytania. Na zakończenie obrad zebrani z 

: _ . zapałem przyjęli tekst rezo.lucji, w 
Rząd ZSRR wysoko cemc hędz1c której między innymi postanawiają 

!c:oi:dy krok rzą.du W. Brytanii. 1'2e-1 wykonać ro~zny plan produkcyjny 
f'Z?\d:§cie zmirr--: i" t7 rlo Jll'!l'nsze - d_o . 15 gi.:Udnfa rb. oraz rozszerzyć 

. , , . Siec p]acowek SpÓ{dzielni pracy j 
~rn _stosunkow l'f'1edz.\' na.szylllJ kra- 1 placówek us!ugowy::h na terenie wo 
Jam1. : jewództwa łódzkiego. 
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ZYCIE PARTII 
----11---- ZPI im. Waryńskiego przygotowują się do stosowania 

Gdy zostałam wybrana organiza­
torem grupy partyjnej, najpierw u­
ważnie przeczytałam uchw~łę Biu­
r a Organizacyjnego KC PZPR, wbi­
łam sobie dobrze w głowę wszyst­
kie wskazania uchwały. Jasno uło­
żył mi się plan działania mojej gru 
py. Zrozumiałam, że jej zadaniem 
jes t walczyć o produkcję, o rozwój 
współzawodnictwa, o podniesienie 
świadomości robotników, o wzrost 
kolpc)rtażu, a nawet o ~prawy by­
towe. 

nej wzrosła w naszej sali z 32 do 
44. 

Jako organfaator grupy partyjnei 
obchodzę co dzień maszyny. spraw· 
dzając, czy wszystkie wrzeciona się 
~ręcą czy prządki wyrabiają tyle 
kilo!!ramów przędzy, ile przewidttie 
plan. Któregoś · dniu zauważyłam , 
że na maszynie 4 stoi 70 wrzecion. 
Zawiadomiłam zaraz kierownika. Po 
nieważ reperacja ulel?ła opóźnieniu. 
wzięłam się sama do roboty. ze· 
szyłam pozrywane paski i dzisiai 
produkcja na maszynie 4-ej wzrosła o 
4 proc, 

metody inŻ!Jniera Kowalewa 
Gdy przed kilku miesiącami uka- nitl{i zerwanei za nici<::lni<:ą; 3) wy­

zały s:ię w pras.ie artykuły omaVvia- mi.ana czółenka i 4) szukanie zerwa­
jące rewelacyjną metodę bada.nfa i nego wątku . Na następnym zębranitf 
rozoowszech niiania doświadczeń przo krJmisj·i tcchniciz:no - metodycz.ne; 
do.;ni:ków pracy, zastosowaną p·rzez ror;:.paitrzyliśmy już gatowę wynik: 
inż. Kowalewa, rzBłoga naszych za- przeprowadzonego chron-0metrażu. 
kładów oka?Jała duże zainteresowa- · I cóż się okazało? W Wiązaniu osno­
nie tym zagadnieniem. Kierown:i- wy przed nicielnicą najlepszy czas 
ctwo za-kładów, rada zakładowa i osiągnął Henryk Podgórski - 6:~ 

kierownictwo naszej organizacji par 'sek., podczas gdy tę samą czynnosc 
tyjnej. słysząc głosy robotników do- slaby tkacz wykonuje w _ 34 sek. W 
magających się wprowadzenia nowe wiąrz,aniu nitki za 1'.icielru<:ą przodu­
go systemu stosowanego z takim po je Bronisława Kubiak. ktora wyko­
wodzeniem w Związku Radz!eck!m , nuje tę czynność w 11 sek., (tkacz 
11;astanawioało się wielekroć, jak przy I słaby wiąże ~itkP, w czasie 4~.7 sek . ._J. 
stąpić ' do wcielania w życie metody Wymiany czolenka dokonuJe naJ­
radzieckiego inżyniera. szybciej także Henryk Podgórski 

go stanie w rueJ samoprząśnica. In- J czy metodą inż. Kowalewa. Obecnie 
struktorzy. których już ustanowiliś- przeprowadwmy dokładn~ c~ronó­
my, a mianowicie Henryk Podgór- metraż pracy w pr~ęd~alm, ktory P~ 
ski i Roman Micha:ik. szkolić będą zwoli nam zapoznac się ~ '.11etodanu 
tutaj zarówno uczniów. poznającyc~ pra~y c~ołowych ro~otn1ko\~- "!'_~­
dopiero zawód. tkacki jak i wykw.ali brac nai lepszych 7. ruc~ na u:stru~­
fikowanych tkaczy. którzy nie osią- torów oraz roczpocząc s7Jh.olerue 
gają jesrzcze pełnej wydajności. In- prządek i przędza·rzy. 

Zaraz na drugi dzień zwołałam 
członków grupy na krótką nara­
dę i każdemu z nich wyznaczyłam 
bieżące zadania, zapisując je skru­
pulatnie w swoim zeszycie. Prząd· 
ka Matusiak otrzymała polecenie 
podniesienia czystości maszyn. Po­
magaczka Janina Kapuści!).s~a zo· 
stała odpówiedzialną za zlikwido­
wanie marnotrawst wa. Zdarzało sie 
bowiem, że prządki . rzucały na po­
dłogę zwijki i cewki. Próbiarka Ja 
nina Koziorowska zobowiązała się 
staranniej niż dotychczas przepro­
wadzać próby przędzy, a tym sa­
~ym usuwać niedokładności, istnie­
jące w pracy zarówno maszyn jak 
i prządek. Po dmajstrzy Jan Adam­
czyk postanowił na całej sali po· 
dnieść s tan kołporiaźu. 

struktor prowadzić będzie kartote- żywe zµinteresowanie się całej za 
kę każdego ucznia i robotnika. za- iogi nową metodą szkolenia zawo­
pisując co dzień uzyskane przez me- dowego daje rękojmię. ze robotni-
go wyniki. Prócz tego zapoona on się . . 

Podczas mego krótkiego wpraw· 
dzie doświadczenia pracy jako or· 
i:anizatorka grupy zauważyłam. że 
kierownictwo· nasze nie wyk azuje 
jeszcze dostatecznej troski o usuwa 
nie przeszkód, jakie ufrt1dniają pro· 
dukcję. Niedawno na trzech maszv 
nach zabrakło niedoprzędu. Prząd 
ki nie mo~ły sob ie dać rady z „lal­
kami". Momentalnie zaalarmowa­
łam sekretarza organizacji oddzia­
łowej. kierownictwo i radę zakłl1 · 
dową. Niedoprzęd dostarczono. ale 
ia spotkałam się z dziwnym, rnpeł· 
nie niespodziewanym stanowi!'kiem 
1;.ierownictwa. Salowy Krasucki o­
świadczył. że moim obowiązkiem 
iako instruktorki · jest tvlko pilno· 
wać poma)!aczek. przedstawiciele 
raclv i kierownict'!Ya powiedzieli, że 
.. nie bvło o co robić takiego alar­
mu" · że przecież .. tvlko pewn~ 
częsc 'WrŻecion była chwilowo 
oo:r.bawiona 1;1iedo:-irzedu". 

ze wskazówkami o bezpieczeństwie c,- na~~vch ;;:ikhrlńw bedą ucizyc się 
i higienie pracy. o obowiązkach na- chętnie; ?. tym samym pO<inioSą 
leżących do robotnika, o dyscyplinie wydajność s•..vej pracy, 
pracy. oStZczędności i t. p. B. \'VIESZI<OWSKA 

Za kilka dni. gdy na sali wykłado 
wej zostanie zmontowane krosno. 
rozpoczniemy szkolenie naszych tka 

W rozwiązallliu tak ważnego pro- 1 2.lł se~:. (słaby tjrnC'l 5,2 sek.). W 
blemu przyszedł nam z pomocą 1· siukamu ~en'lr_anego wątku celuJe 
Główny Instytut Pracy, który w. Roman JVhchallk - l l .71 sek„ pod-

referent Szkolenia Zawodowego 
w ZPW im. Waryńskiego. 

dniu 4 stycznia b. r. wydelegowat,czaii gdy słaby tkacz potrzebu je na o s' w1·e. tl;Ei_ę dlci. mł(ldz1· oz· y 
do naszych zakładów sw oich przed- wy!ronnnie tej czynności 50 sek. _ 

1 
"L - Lil ~ ' 

stawicieli. dostarczaj<Jc nam szereg I Tak duże roebieżnośc:i czasów po-
aa-tykułów dotyczących s:dm1enia zwolił;<.• wyjaśnić prayC2yny, z po- z p D Of 10 w ' • 
metodą inż. Kowalewa. Po dokł-ad-1 \\·o<lu których jedni tkacze nie mogą Z Z im iar riesnta 
nym przeanalizowaniu r(lateri.ału wykonać swych baz akordowych. • . -l 

została utworzona komisja technicz- d!'udzy zaś przekraczają je. W ZPDz im. Ofiar 10 Września Na zebraniach organizacji ZMP za· 
no - metodyczna. w sktad k tórej po Podobne wyniki uzyskano pod- I l907 r. 80 proc . pracowników to mło- rzuca sie młodzieży, że chodzi na nie­
wołani ;::ostali przedstawiciele pod- czas badania poszcG!'.ególnych czynnQ dzież. Bierze ona czynnv udział we r:dpowicdnii? zabawy. Osta!ecznie nic 

Grupa moja rozpoczęła od razu 
ożywioną działalność. Ponieważ w 
n aszych zakładach podejmowano 
wtedy zobowiązania na cześć Mię­
dzynarodowego Dnia Kobiet, po~ta 
nowiliśmy w naszej sali przyłączyc 
się <lo tej akcji. Członkowie naszej 
grupy wytłumaczyli prządkom, ja· 
k ie :i:naczenie ma Międ,zynarodowy 
Dzień Kobiet i Kongres Ligi Kobiet, 
jak święto to wiąże się ze sprawą 
wałki o pokój. Zobowiązania posy­
pały się licznie. Cała sala przystą­
piła do współzawodnictwa o podnie 
sienie czystości i kultury miejsca 
pracy. Prządki postanowiły o 1, 
2 i 3 proc. podnieść wydajność. Ob­
ciągacze - Zdzisław Adamiak i 
Bolesław Adamczyk zobowiązali się 
Wraz ze swymi brygadami skrócić 
czas obcią!!ania z 5 do 3 minut. 

' · d w tym dziwnefio, skoro me ma ona stą~owej o~·gan iza~ji. rady za~łaao- ·c-1, pr~':. zarzy. . , współzawodnictwie. Dyrekcja zakia własnej świetlicy. 
weJ. oraz k1erowmctwo _ti;~hmczn~- . Kom1.,,1a PO. wpoz~amu · s,~ ,.Z ,wy- dów nie pomyślała, jak dotychczas. o Dyrck"ia zakładów nie wykonuje 
P1erws.~ iµra<la kO'rlllSJl t~hrn.cz n1karp: poleciła ch_ronometiazy,toi:n żaduej rozrywce kulturalnej, ~zy zarłaii, jakie postaw.iła prze d nią na­

neJ usta.hla ramowy plan dz1ałama. w nastę~nym .e~;.i:1e ~okł~~ne opi- choćbv tylko o świetlicv dla 11'.ic„ rada CHZZ w sprawie życia świetli· 
wysuwając nu pierwszy plan Prre- sarue 11a.1szybc1eJ l na1lepie1 wyko- dzieżv. Cóż bowiem z t ego. że 1est coweri,o. Dyrekc ja zakładów nie mo­
prowadzcnle chrnmm1etra:żu :1,;asadni nywanych czynności. Mając n a uwa świeti;ca z krzesłami i firankami? że, czv •iic chce, zrowmicć tc~o, że 
c:i:ych c~ynności najlepszych. śred- d-ze szersze zainteresowanie ogółu Otwarcie jej miało na!;tąpić we wr.r.e świetlica icst potężnym ośrodkiem 
nie\h i na.jsłab~zy<>h tkaczy oraz śru· pra<'nwników, zaprosiliśmy na na- faiu 1950 r. - ale nic nastąpiło do wychowania młodc)1o polrnleni~, Do 
bowników. Na nairadzie robocŹe.i stepna nar.-idę na.ilepszych tkaczy, dzi~ dnia. Dużą · winę ponosi tutaj tycn czasow' stan rzeczy musi ulec 
ewQł;mej w dniu 9 styC".c.n.ia prze- dając il-i możność WYIXJWiedz.en ia <l)rekcjl! zakładu. Pomimo kilkalo:0t zmianie. a ~wicllic3 w naszych za· 
wodniczący rady z.skła<:jowe.i tow ~wych uwag na temat szkolenia za- nci.o zwr::ic_ania się l~ierownika świe khdach musi być jak na jszybciej o· 
Nickiewicz szeroko omówił w ie:ki<: łogi według sto.sowa~ych przee: nlch tlicv, ob \X'ieszczyck1c!to. do dyreh - !warta. 

A ja zupełnie ina~zci rozumiem 
swoje obowiązki. Trzeba walczvć 
o każde wrzeciono. Ważna jest pro 
dukcja każde~o z nich i nawet 
krótkie braki w dostawie niedoprzę 
du obniiaja ł)rodukcję i burzą har­
monijność obciąitań. 

Nasza ~ruoa partvjna będzie zde­
cydowanie ddvć do tes,to, aby w 
naszej sali t>raca pr7.e1'ieeała ryt­
micznie, żebv nie było żadnych 
przeszk6d. I dlate€,o będziemy wła 
śnie alarmow::i.ć w - każdvm, nawet 
na pozór' drobnym wypadku. 

korzyści płynące z zastosowania w metod pracy. Podczas narady tka- ej; zakb<lów. abv za.kupiła aparJt 
szkolnictwie zawodowym 'systemu cze ż~r.rvo dyskutowali. wp;·o,.1.-ad7-B· ra. diowy i ~rv św_ie~licowe, ko1iczylo Wł,ODZIM!ERZ GAł.ASZE\Y/SKI 

I b k I ZPDz im. Ofiar 10 Września. inż. Kowalewa, który opiera się nD _;ąc popra)vk1 do sporzf)clzopych się zawsze nµ o :ccan ·ac 1. 

Tow. Adamczyk, odpowiedzialny 
za kolportaż, zameldował już, że 
ilość prenumerator6w prasy partyj-

HELENA OKRóJ, 
organizator !.!rupy partvjnei 
w ZPB im. Dzierżvń~kie!!o. 

rozpo~zechnfoniu metod pracy i do przez nas opisów ich metod pracy., 
świadczeń wybitnych pr:z,odowni- Celem stworzenia ,iak naJ!cpszych 
lrów wśród robotn1ków nie wyko- warunków do na uC?;in[a komisja "" ~ ·' 
mtiących swoich bae. akordowych. ustalił<l program i system. jakim 1 

I 
Prace w tkalni poclzielil"iśmy n a 4 odby\·1rać sie bertzi c szkolen:e Prze- I 

zasad.o1cze etapy: 1) wiązanie i na- znaczono na SO"kolenie obszerną s::­
wlekanie ·nitki zerwanej przed ni- lę wykładową. w k tórej już obecnie I 
cieln1cą; 2) wiąrzanie i nawlekan.ię montuje s ię wa1·sztat tkacki. N iedtu ' 

---- I 

I 
I 

I O d prCxc y organizacji p artvinei 
zależy d a lszy wzrost osiqgnięći 

spółdzielni produkcyjnej w · Leźnicy W e:-.iei . I 
C złonkowie spółdzielni produk-r cje dochodu. Jeszcze ciszej zrobiło nem. Spółdzielnia w Leźnicy Wiel. : '''śród członków ~półrll.ielni. w celu I 

eyjn e j w Leźnicy Wielkiej, po się, gdy instruktor rachunkowości kiej odczuwała również dot:i:!iwic-' ?mobilizowania ich 1o rea lizac ji z.a I 
w:iatu łęczyckiego, z ~ecierpliwo przystąpił do odczytywania wysokoś brak rąk do _ pracy Musiano ko- . dal'1. związanych z Ż>'W()tnym1 /.ó-

ścią ocrekiwali 1zakQńczen:ia prac, ci dochodu poszczególnych człon- rzystać z pomocy z zewnątrz, co o- 9.adnieni:nmi spółdzielni Za-fani a j 
7Wiązanych ze sporządzeniem bila.n ków. czywiście powiązane było z. pew~~, 1 tego komitet gmiGOY nie spełniał 
r.u. Mieli pewność, że dochód ich Władysław Trubuła z żoną i 'SY· mi wyd atkami. .Okazało się jed- Grudniowa uchwała Biura Poli- Członkowie spófd!il!lni w Leźnicy Wielkiej n:putrujq wyniki bilm1su roc:nego. 

będzie bez porównania większy od nem otrzymują 9.381.67 zł. nak, że rąlr do pracy jest pod do-
tycznego KC FZPR wskaz'..l.ie n a 

uzyskiwanego w gospodarstwach in -- Nie spO<iziewałem się, że tak statkiem, tylko nie wszys::y człon -
, wszystkie niedociągnięcia na odcin dywidualnych. Przekonali się o tym, dużo wyniesie mój dochód - ~dez- kowie, a zwłaszcza ich żony . stanęli 

p0bierając zaJliczki, któ1ie wysitai•- wał się Władysław Trubuła głosem. do robót w spółdzielni. ku rozwoju spółdzielczości oroduk­

czały na dostatnie życie. Na chlebie pełnym radości. J est to, trzeba - Mielibyśmy macznie większy I cy~nej. Trzeba więc. ażeby organi­
spółdzfielczym, jak stwierdziła Ja. stwierdzić, poważna suma. jeżeli się I dochód, gdyby wS3yscy -:złonkowie zacja partyjna w Leźnicy Wielkiej, 
nma Adamczykowa. przybyło jej weźmie pod uwagę fakt. że do do- pracowali - stwierdziła Maria Tru jak również komitet gminny, przy­

kilka kilo wagi. chO<iu spółdzielni zostaly wliczone buła. - A czy wszystkie kobiety zaj swoiły sobie jej wytyczne i orw 

Przed akeia, ~iewną 
w :.?:m 1 n se Gr~yn1kow ace 

Pewność tę dały im również do- zbiory, pochodzące z zasiewów wio- mowały się robotą? ich pomocy usunęły niedgmagania 

tych cza.sowe osiągnięcia. gospodarcze sennyc~. OziminY'. bowier:1 k;iż~y z Istotnie. żony spółd(!:ielców nłe i błędy w dotychczasowej oracy 

Wprowadzenie planowej uprawy 
v.bóż - to jedno z poważnych za­
dań w zak.resie Planu 6-letn iego na 
odcinku rolnictwa. Toteż Gminna 
Rada Narodowa w Grzymkowicach spółdzielni. Zebrali znacznie obfit- czł~kow zebrał Jeszcze, ~ndywi,du- wychodziły prawi!! wcaie do zajęć spółdz;ielni. 1"al. 

sze plony ni,ż w gospodari;;twach in alme. A 1 krowa. 6 śwłn i 30 sztuk Prusowa przepracowała w spół-
dywidualnych. Pszenicy o 2 kwinta drobiu. hodowanych P,rzez Trubułę dzielni zaledwie kilka dr1i aś Ba­
le z hektara więcej. a owsa i jęcz n~ ~7.ia_łce przy~agro<l~wej_ t~ prze_ uwasQwa - w ogóle ani, ~ednego 
mienia 0 3 kwintale. Zbiory oko- c1ez c~s stanoWJ w ogolnym iego. do dnia. A przecież one to przede 
powych były o kilkadziesiąt kwinta chodZle. wszystkim winny brRĆ czynny u -
li wyżsrze O<i osiąganych w indywi- Jednak nie wszyscy uzyskali tyle. dział w pracach spółdzielni, biorąc 
dualnych gospodarstwach. Także co Trubuła. który prac<>Wał rzetel- pod uwagę fakt, że mężowie ich 
obora, w której znajduje się 17 r a- nie. Krowy. pozostające pO<i jego przeważnie zatrudnieni są zawodo­
sowych krów. 2 jałówki, buhaj i 7 opieką, poprawiały się z tygodnia na wo poza spółdzielnia. 
deląt, przyniosła poważny dochód. tydzień. a mleczność ich stale wzra Nikły udział n·ektórych spółdziel­
W okręs'.ie 5-miesięcznym.. tj. od stała. ~ówia zresztą o tym cyfry, ców i ich żoo w 

1zajęciar.:h gospodar-
'"!Zasu zakupienia krów, uzyskano za wYkazuiące zysk za mleko. skich wybitnie wpłyn ął n a ::>mniej~ 
mleko około 8.800 zł. czystego zys- N t t K 1 k · s~ 

a omias Felik!: owa czy l .e szenie dochO<iu spółdzielni. Z tego 
~m, nie licząc olbrzymiej ilości obor fan Skotnicki niechętnie wychodzili I d · 1 • h 
'1ika, który użyźni pola spółdziel- do pracy. Te>też otrzymali dochody też wzg ę ut 'lłN'le e 1 zariianolwan~~ 
~ze. A za miód z pasieki, liczącej prac nie zos a o wY wnan,•c 1 , 1e 

o połowę mniejsze od Trubuły. Przy oczyszczono na przykłatl stawów, 
q uli, też wpłynęła poważna kwota. znali, że nnste.powali źle. gdyż ich b · b · b-
Można by wyliczyć wiele takich po ..,- które wiosną r miały yc zary 10 

zaniedbania zmniejszyły r6w-aież wy ne. A przecież stawv te w r o'.m b ie. 
zycji, które w sumie stworzyły po- ś, d h d ółd · 1 · 

soko c ogólnego oc o u sp zie m. żącym przyniosłyby . poważne zys-
-vażny dochód. Kowalczyk wstydził się nawet ki. Spółdzielnia posiada 6 pięknych, 

Nic wi~ dziwnego, że spółdzielcy przyjść na zebranie. zdając sobie z I silłłyeh ~oni. Konie ~e nrzez ca~a 
często oqwiedzali biuro spółdzielni. tego sp.awę, że źle robił. 

1 
zimę sto1ą bezczynnie. Gtlyby 1e 

nonaglając w pracy instruktor~ odpowiepnio wykorzystano. iak to 
chunkowości CRS. który w zastęp- MOŻE BYĆ JESZCZE LEPIEJ uczynili członkowie spółdzielni pro 

stwie chorego od dłuższego czasu dukcyjnej w Olbrachcica<'h. nowiatu 
księgowego spółdzielni. sporządzał Nie pełny rok zespołowego _gospo radomszczańskiego, którzy przez ca 

darcwania wydatnie podniósł storn'! 
bilans. Byli bowiem ci-ekaw.i, ile łą zime wożą kamienie do budowv 

życiowa członków "Półdzielni. Mó. 
konkretnie wyniesie ich dochód. drogi. można byłoby zarobić nimi po 
Wreszcie przyszła ch,vi.J.a. kiedy zo wili oni o tym szeroko na .~eqra11iu . ważne sumy. 
stała zaspokojona cł1ekawość sp~ Porówp.ywali swój byt z położeniem 
dzielców z Leźnicy Wielkiej. Odbyło chłopów. gospodarujących indvwidu O ,.... Ń 

alnie. RóżT}ica . iest wielka. Oto, co I PRZYCZYNY . NIED i\IAuA. 
się walne zebranie, na którym wy-
czerpuJ'ąco. omówiono sprawy, dotv- stwicrpził Władysław Trubuła: zna _ 

jomy jego z sąsiecl.niej gromady ~·- 'i z.?yt sta?a .jeszcze ora:a organi­
czqce stanu majątkowego spółdziel- wi się ziemniakami, k raszonymi zacJ1 nartyJneJ st:mn•v· gl0w1a prz:v 

ni i podziału dochodu. I śmietaną, a nawet zsiadłym role· czyne wszystkich niedociąnieć spół 
kiem, podczas gdy w Jego domu co I <!zielni Zarząd ~nóldzielni •1i~ ma 

PRACA ROZSTRzyGA i dziennie bywa kaw::ił~k mięsa na I pomoc:v w przełamvwaniu trudno-
0 DOCHODZIE obiad. I ści. Organizacja nie ootrafiła uak-

N ie znaczy to jednak. aby już tywnić Koła Gospodyń Wiei:okich, 
Z uwagą przysłuchiwali się spół 

dzielcy sprawozdaniu tow. Feliksa 
Adamczyk;a, przewodniczącego spół­
dzielni. Oqrazowało ono cały doro 
bek jednorocznej pracy, analizowało 
braki i niedociągnięcia. wpłYWa.iące 

hamująco na rozwój spółdzielni. 

Zaległa cisza, gdy zaczęły padać 

liczby, stanowiace ooszczegóJn F! nozv 

wszystko było bez zarzutu. Suół . l które. dzięki na leżvtei akcjl u świa­
dzielnia mogłaby osiągnać o wiele'. d~mip n:.~ .· i. m „!(!Obv ~~łorić . w szyst 
wyższy dochód. gd:vbv wszysc :v i ~ie . kob1:t:v _dQ ?zynnq,o q!i?.ialu w 
członkowie w pełni wy w1azali ste i ?.ycm spqłd.zielm 
z obowiązków. przewidz!anych w I Zaś komitet gminny swoja pomoc 
statucie, Niemal nikt snriśród nich ·Jla ~półdzielni ognnicza d0 ?.ałat -
nie przekazał spółdzie:11' intv:::1v : 'ii< wiania spraw spółd71~ l cz.ych w u rze 
wkładów siewnych, tak że ziemie l dach i mstytucia ch Nie roz«.1ifa n:;i 
musian C> ohsiać zakuoitmym ziar- ! tomiast pracy u5wiadamia.iącei 

Okiem 
INICJATYW A 
PRZĄDEK 

W KSif,żYM }1L YNIE 

Prządki sali trzeciej 
przeszły nc1 nl>slugę 6 
5tron. Pozwoliło to prze 
sunąć 6 prządek do in. 
nej sali. Prządka JaninQ 
Połeć zob,owiąz11la się 
zorga11izpwać brygadę, 
lctóra będzie pra.corooła 
bez żadnej pomocy. Da.vie 
takie brygady SPP i 
Z/11P pracują już nn no­
wy sposób. Tnicjaty1,.1:ę 
porlch-w)lcily 23 pr,;ądki, 
co stanowi 50 proc. pra. 
cowników sali. Umożliwi 
to 22 robowicnni przej. 
ści<> do innych wl. 

R. Jastrzębski 
Księiv Młp1 

FILM POLSKI 
ZAPOMNIAL ... 

N11 prói no m.iP.<:;końc.v 
Siedlec czekali .vt :.qpo­
wied: iane p9/r.qz:v fil11w-
1re w dni.ach .1 i 4 lutego. 
Elcipa fi'ilm11 Pn/e/riego 
nie 11r::yjecfr.alrr. Nie u. 
nl/J.i a110 nawet M .cotosoi.v. 
11e <>rlwnl;1ć pr:~tl<tawie-
nia. 

A. ludzie czekFili„. 
B. Kit'łbikówna 

ZPR im. Dziel'i 1•1\<li:iego 

DZIEŃ mzm. " DWA 
ONI STOI 

Plric:lci (;lwv lwlcfo" rr 

ZPB im. I M u111 ~q •i:e 
c:vnn c, Pou.•0<!1);11 te.an 

koresp_<J_ndenta. 
jest dy transporter, któ­
ry zrywa JHlS, dmtarcza 
jący włókno. 

D:wl Reniontor~'Y i Za 
opatrzenia nie zu troszc;:;y. 

ły się jeszcze o zai11stalo 
t~'(tnie silniejsze50 tra11s. 
por tera. 

J. Janicki 
ZPB im. 1 Maja 

CZOŁOWI 

PRZODOWNICY 
ZPB im. STALINA 

Pierw.ze 11ue1sca •~e 
wspólzawodnic~wic w TV 
lcwartale ub. tokll za. 
jęły :esp9ły M. l:lyiego 
- 117 proc„ M. laben­
towicza - 116.5 pro<: .• 
Biegańskiego 115,5 
proc i W acheckiego 
107 proc. . 

Z brygady mlod,;ieżo. 
wej, ZMP. owiec Si11kow 
9ki :dobył zw>·cięsl.-i 

proporc::;yk. Na c;dd:i.c1/P 
zgrzeblarek pier7t.'.•::;e 3 
miejsca zajęły : rr'oinia 
kou:ska - 117 proc .. 
Micll!ilowska ·- 116,5 
proc., Grzegorzett.'.~ka -
115,5 proc. W śr,kl rnqj. 
strów wyw11ęli się n<t 

c;olo B. Barłogu, -::Jl. 
c:ak n raz porlm.o istrzy 
Wojtak i Aleksanifrzak. 
Bryg11da mont.ażowa rrwj 
strn Kry sowici ka •·: y lcona. 
fo generalny 1·emollt set 
fflfrto ra •c reltorrlnwym 
•erminir - 1 miP5iqĆn. 

M. Labcutowicz 
Teren „G'' 

A ODZIEŻY 
OCHRONNEJ WCIĄŻ 

BRAK 

Według wytyc.;;i1ych 7.a 
rządu Głównego lZPW, 
opracowaliśmy tabelę 
norm wyposaieni11 robot 
ników w odzież (lc/1ron-
1UJ. Tabela wyskma zosta 
la do Ministersllw Prz#'. 
m yslu"Lekkiego, lecz do 
obecnej eh.wili nie uzr, 
skaliśmy zatwierclzenia. 
Powyższa pozyci·1 " pia. 
nie akcji socjtJlne.i „wi 
si" w powielr:::it. 

J. Kowulo;ka 
Fabryk.a Wyrobóic 

Azbes1nu·ych 

ZŁA KOr\SEHW '-\CJA 

Zakład 11asz prodllkujc 
między innymi opC1rnl.y te 
lefonicme. .1erbu;li !'.flin. 
stn.low<111e 1u na.< 11parnty 
fatal11ie f m1l.-cjo111iją. 
Czyżby mwlo ,;I' zifrić 
sf/.trn pr:;vsłor~ie: „szewc 
bez but.óu; chod;;i"? 

J. Szrz ·, '"Piski 
ZW„lT 

BRAK NlEDOPRZJj:OU 

Wylw1um1e wl1ori·ią. 
zań przqdek f(,i<;żPgn 
Mł,•ria 11atrafi(1 11<1 trud 
ności . NiP clost<1r.·:u 5ię 
na czas 11iedowzędll , n 
kierownictwo tlr:maczy 
to „obiektywnymi" przy 
c:ynann. Pr:ządl.i i1•1bwk 
pragną wyu·ią:::ać sir ze 
swych :-.ulaii .. 

J. Roman 
Księż" f\tłyn 

i cały aktyw. gminny postanowił 
gruntownie pl'Zygotować plan wio­
sen.nej akcji s iewnej na terenie go­
spodarstw indywidualnych w celu 
z;większenia upraw pszenicy i 1·oślin 
technicznych kosztem żyta. 

Począwszy od dnia 6 lutego 1951 
r . Komisja Rolna Gminnej Rady 
Nar odowej oraz Zarząd Gminny 
ZSCh gminy Grzymkowice przystą· 
piły do pracy. Do dnia 15. II. 1951 
roku uzyskano nas tępujące wyniki: 
zakontraktowano u małorolnych go­
spodarzy 15 ha jęczmienia bro­
warnianego, 8 ha buraków cukro · 
wych. 6 ha lnu, 7 ha r zepaku jare· 
go oraz 2,5 ha ziół l eczniczych. 

Na dzień 13 lutego br. zwołane. 
naradę. gospodarczą przy udziale 
aktywu poszczególnych gromad ce­
lem rozpropag·owania zwiększenia 
obszaru upraw technicznych ·oraz 
pszenicy. 

W dniu 15 l4tego br. Gminna Ko· 
misja Rolna opracowała pian obsie­
wów wiosennych dla poszczegól­
nych gromad. Równocześnie przepro 
wadz.ono kontrolę przygotowa.nia 
SOM-u w Rzeszowie i stwierdzono. 
że siewniki w liczbie 10, jak rów­
nież pozo3tały sprzęt jest w pełne.i 
'.!'<:>towości do akcji. 

Maszyny zO"stały umieszczone "' 
•tOW0\1rybudO'Wanej s?.opie i dobrz'" 
1.abczpieczone. Należy tu stwierdzi( 
że mimo pewnych usterek ·W prac) 
Gminnej Spó.łdzieln i SOM pracuje; 
rzetelnie i z dn.ia na dzień wzrasta 
ilość zamówień na maszyny, dokony­
wanych przez mało i średniorolny<'h 
chłopów. 

Lecz na tym nie koniec prac~· 
Obecnie aktyw gmin ny i gromad~­
ki musi ułożyć plan siewu, obejn" 
,iqcy poszczególnych gospodan_ 
Oczywis te, że wróg klasowy będz: ic 
próbował za wszelką cenę nie do 
puścić do planowego obsiewu. 

Jednak walkę o terminowe przę. 
prowadzenie zasiewów wiosenn~ l , 

wygrnmy. pod obnie jak zwyci0ż:. , .:· 
cbern;e w walce o wykonanie planu 
skupu zboża. 

FRANCISZEK MAŁKU !:!. 

Gt-zym kowice, 
pow. skierniewicki 



' '· . " 

W Sul~iowie zakoń~zono Grupą partą;ne w Pabia nickich z PB Rosną ·mury 
akcję skupu zboza walczą o ·1akos' c' produkc·,·, „Oomu Mlodz·ieży" 

Akcja skupu zboża na terenie Su 
lejowa została już zakończona. Za­
t>lanowaną sprzedaż 100 metrów zbo W Pabianickich ZPB, po reorga 
ża do dnia 28 lutego br., wykonano nizacji i wyborach nowych organi-
przed t.erminem i z nadwyżką. Chło t · 
Pi sulejow~y zrozumieli ważność i za orow, grupy partyjne przystąpiły 

· cel planowego skupu zboża. 0 czym do pracy. Dotychczasowy dorobek 
świadczy wykonanje w 141 procen jest jeszcze dość skromny. lecz już 
tach planu skupu do dnia 20 lutego uwidaczniają się pewne osiągnię-
br. cia. 

Wielu wśród chłopów. oprócz wy Członek grupy partyjnej z tkalni 
znace:onych ilości zboża sprzeda- - oddział 28, tow. Ruszkowski, 
ło posiadaną nadwyżkę. Są to zwrócił uwagę, że duża ilość niedo­
ob. ob.: Jan Szadkowski, St.anislaw przędu i zgrubie1'i na przędzy osno 
Czajkowski i Leon Inowłodzki, któ- wowej Nr 54-I wpływa ujemnie za 
rzy byli zobowiązani do odstawy po równo na jako.ść jak i na ilość pro 
100 kg. zboża. zaś samorzutnie od- dukcji. Przędza ta i·est ddstarczana 
st.awił każdy z nich po 200 kg. zbo d 
ża. Ob. Aleksy Cent miał odstawić przę zalni z oddziału czwartego. 
50 kg. żyta, a odstawił do punktu Tow. Pruszkowski (Wspólnie z kie­
skupu 100 kg. żyta. rownikiem oddziału tow. Brzezif1-

W Sulejowie znaleźli się jednak skim udali się do przędzalni IV. 
i tacy, którzy nie zrozumieli koniecz gdzie przeprowadzili rozmowę z 
ności realizacji planowego skupu kierownikiem przędzalni. majstrami 
zboża. Ob. Feltman. na przykład, za i przewijaczkami. Odd-iał TV przę­
deklarował tylko 50 kg. i dopiero dzalni będzie się starał o ulepszenie 
dzięki „trójce gromadzkiej" gospo- produkcji na swoim odcinku'. co 
darz ten odstawił do punktu skupu wpłynie na poprawę produkcji w 
5{)0 kg. ziarna. tkalni. 

Ogólnie - obywatele Sulejowa do N dd . 
brze spełnili swój obywatelski obo a .0 ~ia!e 8. na czc~e grupy 
wi~. sprzedając państwu sumien I s~ładaiącei się z 4 członkow. orqa-
nie swe nadwyżki zbożowe ruzatorem wybrany został tow. Mu 

(Z. P .) szyński. który dokonał podziału pra 

Przed młodzieżą robotniczą 

otwarta droga na wyższe uczelnie 
Powiatowe Zarządy ZMP przyjmu­

ją zapisy młodzieży robotniczej na 
Studium Przygotowawcze do wyż­
szych uczelni. Do lokalu ZMP w Ra 
domsku w sprawie tej zgłasza się co­
dziennie wielu kandydatów celem ze 
brania informacji i zapisu. 

Tak się złoźyło, że przed kilku 
dniami, właśnie gdy zebrało się w tej 
sprawie kilkunastu ZMP-owców z te 
renu miasta i powiatu, przybył rów­
nież do Zarządu ZMP dawniejszy ro­
botnik „Metalurgii". a obecny student 
Uniwersvtetu Łódzkiego, ZMP-owiec 
Leon Wielgos. I on ró~nież po· 
przez Studium Przygotowawcze dostał 
się „na uniwerek" i ciekawej grupie 

· młodzieży mógł naświetlic tę spra• 
wę jak to się mówi z „pierwszei 
reki . 
·zMP-owi~c Leon Wielgos jest sy­

nem r obotnika, który do r. 1939 
pracował sezonowo. Jeszcze w re­
ku 1947 Leon Wielgos pracował jako 
robotnik w zakładach „Metalurgii" 
pełniąc jednocześnie funkcję przewo­
dniczącego tamtejśzego koła organi­
zacji młodzieżowej. Jak sam oświad 
cza, pragnieniem jego było się-­
kształcić, Miał już 25 lat, gdy wy­
raził zamiar wstąpienia na Studium 
Przygotowawcze. Wielu powątpiewa 
jąco kW.rało głow-ami, wątpil\,e·,' , czy 
uda mu się pr~~brnąć pr!zez sTudium 
i dostać się na wyższą uczelnię. 
Prawdę mówiąc i sam Wielgos miał 
trochę wątpliwości, jednak aktywiś­
ci ~łodz!e:iowi i organizacja partyj­
na dodali mu otuchy i na Studium 

Nasi czytelnicy pl$%Q 

w kinie „R ob otn i k" 
odmówiono wydania 
„Książki zażaleń" 

Przygotowawcze poszedł, skierowany 
przez organizację młodzieżową. 

Wieli!os ukończył Studium Przygo· 
towawcze w Łodzi i tam też wstąpił 
na wyższą uczelnię. Dziś z dumą no 
si cnpkę studencką - on, niegdy~ 
szary robociarz. 

Opowiadaniu ZMP-owca Wielgosa, 
dawniej robotnika „Metalurgii", a dziś 
studenta wyższej uczelni - z zainte­
rc"sowaniem przysłuchiwali się zebra 
ni kandydaci do Studium Przygoto­
wawczego. Słowa Wielgosa dodały 
im otuchy i nadziei, że i oni zwycie­
sko przebrną trudny okres na Stu­
dium Przygotowawczym i również 
wstąpią na wyższą uczelnie. 

Wroński 

Dlaczego w Uieźd.zie 
a nie w Tomaszowie? 

większood ni01 przekraczających 3 
ha. Relnicy ci. „„łonkowie Związku 
Samopomocy Chłopskiej, czynią już 
przygotowania do wiosennych z~­
siewów. Nic też dziwnego, że 
z zadowoleniem przyjęli oni ~riado 
mo.ść o tym, iż na tegoroczną wio-

Czytelnlik ob. S. R. pisrle do nas, senną akcję siewną otrzymają 20 
oo następuje: ton nawozów sztuc:mych. Nawozy 

„W dniu 20 lutego br. o godrz. 19 nadeszły. ale„. tomaszo:_\Vscy rolni­
kasjerkoa kma „Robotn~k" w Pa:bia- cy muszą je odbierać w Gminnej 
nicach odmówiła mi wydania ks:iąż Spółdzielni Samopomoc Chłopska 
ki zażaleń, celem wpisania mych w Ujeździe. Od kilku dni rolnicy 
uwag i spostrzeżeń, mimo że na wy-
wieS7.Ce, która Cl.~>jduje się nad ka- ci zastanawiają się nad tym, dlacze 
są naipisa111o „Książka m:łlaleń w ka- go PZGS w Brzezinach skierował 
S'ie". nawozy sztuczne przeznaczone dla 

Kierownictwo klina „Robotnik" w Tomaszs>wa do Ujazdu, a nie do 
Pabkmicach V{~ pouczyć kasjer- , swego oddziału mieszczącego s1ę 
kę o koniiecrmóści wydawania książ- przy ulicy Stalingradzkiej w Toma­
ki zażaleń na życzenie interesantów. szowie. 

Współzawodnictwo pracy 
Odd.zialów Ha~odoweeo Banku . Polskiego 

Pracownicy Oddziału Narodowego socjalizmu w Polsce Ludowej - po 
Banku Polskiego w Piotrkowie pod stanowił w roku 1951 rowzerzyć za 
jęli 1 maja ubiegłego roku długo- kres współzawodnictwa na Oddziały 
falowe zobowiązanie współzawodnlc w Zgierzu i Brzezinach. wzywając 
twa pracy z pracownikami Oddzia- je w dniu 21 lutego br. do podjęcia 
łów Narodowego Banku Polskiego współzawodnictwa długofalowego. 

w Tomaszow!ie Mazowieckim i w Pa Wynikiem pcdjętycb zobowiązań, 

bian!icach. I zawartych ieszcze w roku 1950 mię 
Personel Oddziału Piotrkowskiego, d.zy Oddziałami Tomaszowa Mazo 

doceniając w pełni znaczenie wspól wieckiego, Pabianic i Piotrkowa, 
zawodnictwa dla wykonania zadań jest zwiększenie wydajności pracy 
aparatu finansowego oraz rozwoju w oddziałach oraz realizowanie sy-
gospodarczego i budowy Podstaw stemu oszczędnościowego. 

OGLOSZENIA DROBNE 

ZGUBIONO ksią-1 ZGUBlONO legit. 
żeezkę wojskową szkolną PSTP, Dą· 
na nazwisko Pierz browski Henryk. 

ZGUBIONO ksią­
żeczkę czeladniczą 
887-50,Jędrzejcza~ 
Walerian, Pabiani­
ce, Reymonta 26. 

chała Henryk, wy 47 
daną przez RKU 
Łódź-Powiat. 

ZGUBIONO ksią· 
żeczkę wojskową 
wyd. przez RKU­
Łódż, Pryc eze· 
sław, 15 

ZOUBIONO za- 50 
świadczenie woj-
skowe wyd. przez ZGUBIONO legit. 
RKU - Piotrków, fabryczną ' na na­
na nazwisko Cie· zwisko Hauk He­

. śliczka Czesław. j lena, Pabianice, Ko 
~· ' nopna 28, 51 

Pracę przy budowie nowego gmachu budowie idzie pełną parą. Muq Do 
ZMP rozpoczęto w czerwcu ub. r. Bu- mu Młodzieżowego ZMP przy ul 
dowę prowadzi Zjednoczenie Budo- PułaskieJ!o rosną w szybkim tempi<.> 

cy między członków grupy. W kó:-v zawodowych. Rada zakładowa wnictwa Miejskiego w Sieradzu. Przy Wzniesiono jui: budynek do wyso 
związku z niewykonaniem pła· przyszła ob. Kuchler z pomoc:-\. i budowi:? pracuje obecnie ponad 50 !~ości I piętra, a obecnie prowad7.01h 

k r01~,.,· „:\:ów. Pol)i«woi wickszość ro ~'I prace przy~olowawc2:c do budo 
nu w miesiącu styczniu, grupa par t aczka ta wykonuje obecnie w 100 . ;:,„ -,ików nikszka w Zduńskiej Woli 1 wy drugiego piętra. 
tyjna przeprowadza rozmowy z tka proc. bazę akordową. 

czami niewykonywającymi baz W Pabianickich ZPB prócz do­
akordowych. starając się im dopo- brze pracujących grup partyjnych 
móc, aby uniknąć na przyszłość są i takie, które dotychczas nie wy 
powtórzenia się błędów. Organiza- kazały się żadną {'.'racą. D o takich , 
tor grupy partyjnej tow. Muszyń- należy grupa partyjna oddziału 9. 1 

ski przeprpwadził rozmowę z .eh. gd zie grupowy tow. Styczyński !lie 1 

Grzędowskim, który wykonywał 70 podzielił pracy dotychczas w5ród I 
procent primy. członków !Jrupy. Podobnie pracuje 

Obecnie dzięki zrozumieniu p rzy grupa 14-15. gdzie organizatorem 
czyn niewykonania przez załoqę pb grupy wybrany został tow. Kap,J­
nu w styczniu, ob. Grzędowski wy ściński. który dotychczas usiłuje nic.> 
konuje już 75 proc. primy. ·~ J 3a- przyjąć mandatu. skutkiem cze~·'.'I 
mo było z ob. Szczepańskim. któ- grupa partyjna nie bierze się r\1) 
ry po rozmowie z organizator~m właściwej pracy, która szczególnk 
grupy partyjnej zamiast dotychcza na tym oddziale jest potrzebna. p0 
sowych 80 proc. primy. nz-·skuje niewa± istnieje tam dińy proccn' 
87 proc. Także ob. P rzeradzki wy- braków w produkcji. 
konuje obecnie 70 proc„ a nie jak 
to bylo dotychczal' - 60 proc. Na oddziale 10 został wybrair 

Na budowie Domu Młodzieży. Na oddziale 3-4 członek grupy .organizatorem gruFY tow. lózcr 
partyjnej tow . Mikofajczyk z„rróci- Sobczyk, który. pomimo iż był na: 
la uwagę za pośrednictwem ~1ruro- zebraniu wyborczym. utrzymuje, i:: i w innvch miejscowościach zorgani· Nowy ~mach ZMP ciągnąć się.będzie 
wego kierownikowi oddziału. że za nie wie. kto jest orqanizat.-,rem gm zowano ·dla nich t . zw. Hotel Robot- cd ulicy Traugutta do Pułaskiego i 
miataczki pakują przedzę do koszy py. Takie stanowisko orqani::atora niczy. w którym robotnicy otrzymują składać się będzie z czterech kond1„ 
razem ;z kurzem srod krosien. O r- grupy jest niewłaściwe i d emobilizu wyżl'.wienie oraz po pracy znajdują gnacji. Budynek posiadać będzie sa-

K k )·a.ce. Pomimo uch„lania się od pra nalezyt~· wypoczynek. lę teatralną, salę zebrań, czyitełnię , 
ganizator gmpv tow. amińs. i , h b bibliotekę itd. 
Zwro. c·ł tl'\' 0 tk · ce"'t.· cy organizatora grupy to\V. Sobczy Wśród zatr,ud. n.ionyc P.r.zy . udowi_c 

1 ' <i e aczom. ze w~1 h b k l Jeszcze w roku bieżącym do nowo-
. · T · d · · · ka, gru"a spowodowała wywiezie· O:mac u .ro o tm ·ow rozw11a .. się. _wspo. 

są mszczone. o rue oc1ągmec1e. „ wybudowanego gmachu przeniesie> si·~ 
dzięki szybkiej interwencji czlon- nie szmelcu oraz wywiezienie do za·wodmdwo pr~cy. Wyrozn.iaJą się Zarząd Miejski ZMP. Jak nas in· 
ków n. rup" partv1'ne1·. zostało na- przedzalni odpadkowej niszczeją- w nim przoclowmcy pro.cy: M1lczarck, formui·e kierownictwo budowy, bu· 

" ' h. bok od d . Balcerzak, Sałata 1 Kopka. 
tychmiast usunięte. O statnio grupa cyc o szopy pa ow dowa gmachu ukończona zostanie n:i 

party jna wvsuneła wniosek do kie- Z powyższych przykładów wyni A oto, co mówi przodownik prac)' dzień 22 lipca br. 
Stanisław Kopka - muszę stwier- J dn ż · • h b l 1. 

rownikn oddziału. abv. nazwisk<1 ta- ka. że praca grup partyjnych win- e ą z powa meiszyc o ącze„ 
· - k l dzić, :te praca idzie mi dobrze. Bę- przy budowie gmachu jest brak 

miacych dyscvoline pracy. umiesz- I na być częściej ·ontro cwana i ana· dąc ZMP-owcem zdaję sobie sprawę. transportera, który by ułatwt1 'i przy 
czać na listach . wvwieszanvch na lizowana przez egzekut~y oddzia- że tylko wytężoną i wydajną. pracą spieszył pracę. 
tablicach .· 'N niosek ten został w?ro lowych i podstawowych organizacji będziemy zdolni wykonać przed ter Nowy gmach znany w Pabianicach 
,,„,..chony iuż w życie. partyjnych. Przyczyniłoby się to do minem Plan 6-letni. pod nazwą Domu Młodzieźy jest 

Do lepiej pracujących grup par- USF'faWnienia pracy grup partyj- Pomimo zimy i niesprzyjających wa I pierwszą. na te~enie ~asta poważną 
t"vinvrh mo7na z"lliczyć ~uupę z od nych. I runków atmosferycznych praca na mwestycią Planu 6-letmego. 

działu 26-27. Orqanizator grupy 
tow. Bruczkowski przeprowadza 
rozmowy indywidualne z tkaczami 
niewykonuiącymi baz. co spowodo 
wało. że w porównaniu z m1e~1ącc-m 
Hrudniem ubiegłego roku. ki~dv nie 
wykonujących baz było 25 proc .. 
w miesiącu styczniu nastąpiła znacz 
na poprawa. bo niewykonujących 
baz było zaledwie 15 proc. 

Dzięki interwencji członków gru 
py partyjnej i kierownika oddziału 
tow. Skibińskiego, w sprawie re­
gulacji współczynników na kros~ 
nach szerokich i żakardowych, 
sprawa ta została pomyślnie zała­
twiona przez kierownictwo oddzia­
łu. 

W tkalni „Centrala " grupowy 
tow. Kuberski, zaobserwował, Iż 
tkaczka ob. Irena Kuchler, która po 

' przedni~ }YykqnY"fął'<!, • m ' ba~}'. 
wykonu1e obecnie . o pOłowę ,,meJ. 
Przeprowadzona z nią rozmow'l 
wykazała, że tkaczka ta miała szereg 
trudności i kłopotów natury osobi­
stej. które przeszkadzały jej w do 
brym wywiązywaniu się z obowiąz 

Radzieckie siacie maszynowo-traktorowe 

m przededniu akcji siewnej 
Rok 1950 był dla rolnictwa i·a· 

dzieckiego rokiem poważ.nych sukce 
sów : obszar zasiewów zwiększył się 
c 6,6 miliona ha; zbiór zbóż wyniósł 
7 miliardów 600 milionów pudów, 
zbiór bawełny - 3.750 tys. ton; 
buraka. cuk-rowego zebrano o 1.200 
tys. ton więcej , aniżeli w roku 1949. 

W roku ubiegłym wieś radziecka 
otrzymała od państwa ponad 180 
ty.s. traktorów, 46 tys. kombajnów, 
w tej liczbie 23 tys. kombajnów sa· 
mobieżnych, 82 tys. samochodów cię 
żarowych i ponad 1.700 tys. narzę­
dzi przyczepowych i fonych ma~yn 
rolnic~ych. Traktory stacjj maszyno 

·wo-traktorowych zaorały w roku 
1950 ponad 90 proc. gruntów kołcho 
zowych, a kombajny upraątnęly prze 
~zło połowę zbiorów. 

W chwili obecnej kołchozy, SDW· 

chozy i stacje maszynowo-traktoro­
'Ye kończą przygotowania do wiosen 

nej kampanii siewnej. Już latem u­
biegłego roku, w toku prac rolnych, 
pracownicy warsztatów remonto­
wych uporządkowali warsztaty, 
skompletowali narzędzia . . Po zakoń 
czenin wbót w polu przystąpiono do 
prae remontowych, w któryeh wzię­
li udział traktorzyści, kombajnerzy, 
kiero,vnicy brygad traiktorowych, 
mechanicy młockarni, wszędr,iie pra-. 
wie opracowano harmonogramy re­
montu maszyn. Robotnicy, inżynie­
row.ie, techniey, traktorzyści i bry­
gadziści rozpoczęli współzawodnictwo 
o p_rzedtermiMwe i jak 'lllljlepsze 
wyko.nanie planu rGmontu inwen.ta-
l'Za. 

dziej pogłębiać wars.twę <>mą., wysic 
wać nasiona systemem wąskorzędo· 
wym i krzyżoWYlll oraz stosować 
wszelkie inne, nowoczesne metody 
a.grotechnicZ'!ie, zalecane przez ra· 
dziecką naukę agrobiolog.ie1mą. 

Obecnie stacje maszynmvo-trakto­
rowe pomagają kołchozom za.trzy­
mać na polach jak największą. ilość 
śniegu. P;raee nad zatrzymaniem 
śniegu przeprowad'ZQn<> na obszaTZe 
wielu milioaów ha gruntów kołcho­
zowych i sowchooowych. W samym 
tylko obwodzie kujby~wsk.im, po­
sługując się pługami śnieżnyrrij, za­
trzymano śnieg na. 700 tys. ha. Za­
le'1włe kilka dni zużyła Duoowo­
Umieck31 stacja maszy.nowu- tra.ktor-0 
wa na. dokonanie tej pracy na ob­
szarze 1.100 ha. 

analfabetyzmem 
radomszczańskich zakładach pracy 

.z 

Przy doprowadzaniu do porządku 
maS'ilyn rolniczych szeroko stosuje 
się obecnie tzw. węzlowy system re­
montu, umożliw.iający lepsze i peł­
niejsze wykorzystail~e wykwalifiko­
wanych robotników. S~tem ten po· 
lega na tym, że przy rem<>ncie po­
szczególnych części maszyn . - tzw. 
węzłów - zatrudnieni są wyspecja­
lizowani w danej czynności robotni­
cy, pracujący pod kierunkiem do­
świadczonego mechanika. Każda eki 
pa ma przydzielone miejsce pracy, 

W ciągu zimowych m1es1ęęy pra­
cownicy stacji maszynowo-traktoro­
wych uzupełnili swą wied?Oę zawodo­
wą. Traiktorzyści i brygadziści s~ko 
lili się na specjalnych kursach w ce 
lu podnoszenia kwalifikacji. Przy 
wielu stacjach maszynowo~trakto.ro­
wych czynne były ró-wnie-.& kursy dla 
kombajnerów, mechaników, szofe· 
rów oraz dla kołchoźników wy~a­
czonych do pracy na narzędziach 
przyczepowych - pługach traktoro­
wy-eh, kultywatorach, siewnikach itd. 

w 
Pmecl kiillru dnliami w świetlicy 

Powi•atowej Rady Związków Zawo­
dowych w Radomsku odbyła się 
konferenoja. której przedmiotem by 
ło omów.ieni.e prze~egu walki ;i ainal 
fabety!Z\11em w radomS!l.czańskich iia 

kładach pracy, zairowno na terenie 
mioota jak i powtlaitu. Jak wyruika 
rz;e sprawozdania, nie na wsrz:ystlcich 
kursach pOC!'lątikowej nauki czytania 
l piSMJi 1 szkolen!ie przebiega wlaśct 
wie. Na terenie Radomska jest je­
szcze 88 osób nie objętych S'llkole­
niem. 

W ożyw.iQnej dyskusji pme<ist,awi 
ciele poS1ZCZegółl1ych zakładów pra - · 
cy omówili sposoby, jakich należy 
użyć, aby amalfabetyrmi jak na•jszyb 
ciej zlik\vidować. Po~ow.iono wy 
Zll6myć opiekunów poszczególnych 
kursów szkoleniQwych i opiekunów 
odpoW:iedziralnyoh ~ przeszikolenie 
posa:crz.ególnych osób, którym naruka 
przychodrzJi. trudno. 

Warunkiem srLybkii.ej Qkwldacji ja.k równ.ież nalt',zędzia i urządzenia. 
analfabetyzmu na terenie radom- Tak na przykład w Kantemfrow­
szczańsik-ich wkładów pracy jest m.- skiej staeji maszynowo-tra.ktorowej 
pewnienri.e 10-0 proc. frekwencji na (obwód moskiewski), stworzono 10 
kursach szkoleni.owych. Obowiąrz;- ekip remontowych: rozmontowywa­
kiem organi:ziacji społecznych, · rad nia traktorów, przemywania części, 
rzakładowych i orgain:izacjl partyj- remontu i monto'Van.ia motorów, 1·e­
nych w mkładach jest dop:Hnowantle, montu i monbowanfa karburatorów 
aby ~yscy objęci . poctZątko~ itd., aż d<> ostaitniego stadium remontu 
na:uce.amem regularme u~l~ - całkowitego mnontowarnia trakto 
na kw"s. · ra. Dzięki. zastosowaniu tego syste­

W toku dyskusji zwróoono uwagę I mu organizaeji praey, Kantemh·ow· 
na walkę z am."clllfa.betyzmem w PGR ska stacja maseynowo-traktorowa 
radom.szcu.:ańslcich. Na ogól pnzebie- zakończyła jesienno-zimowy remont 
ga ona dość sprawnie i należy są- maszyn na tirzy miesii!ce przed usta 
d:r.~ć. że an>aJlfabetyzm zosbani.e tilrn lonym terminem. 
''krótce zliikwidowany. • , 

Po praeana.J.i7.owan:iu dot:ychoza- ,.W. pełm wykorzys~c ~oc pro· 

Pracownicy stacji maszyrui.wo-
traktorowych starają się obecnie 
jak najpeŁniej wykorzystać każdy 
dzień, dzielący ich od rozpoczęcia 
wiosennej akcji siewnej. Szerokie 
współzawodnictwo pracowników sta­
cji mas-zyn<>wo-traktorowych o jak 
najstarainniejsze i przedtermi-nowe 
przeprowadzenie renH>ntu maszyn i 
narzędzi rolniczych, . należyte przy­
gotowa.nie się kołchoźników do r e>bót 
wiosennych jest rękojmią n<>­
wycl1 sukcesów socjalis tycznej gospo 
darki rolnej w roku 1951. 

• , ,.i,,, · · t d . ku dukcyJną maszyn rolniczych - oto 
soweJ SJ'v ... aCJ1 na ym o om: ze- h ł d · k' b" t 
broni orzekli · nal · · • ws 1 as o, po Ja 1m prze iega egorocz ~ "'- ~ "Ir ~ 
k. ' • • ze ezy uzyc ze - na wiosenna akcja przygotowawcza ~ ~ .ILfJ .li. '-\.Jl 
ru:h _srod~ów, aby analf~be~yzrn na stacji maszynowo-traktorowych. Pra .• 
terem~ rmrasta e:ostał z.liikwid<;>wany cownicy Pietrowskiej stacji maszy- Program na dz1en 26 lutego 1951 r. 
do dma 31 ma.rea a na tereillle po- t k · (K · s j . tu d2li • 

1 
' .. b nowo- ra toroweJ raJ taw:ropol- 11.50 Gł<>s maja kobiety". 11.57 

wna na en ma•:ra r. · sk i) postanowili uprawić każdym Sygnał. lz.04 Dziennik. 12.15 Przer-
----------- traktorem o 20 proc. gruntów wię- wa. 13.30 Aud. szkolna dla klas III 

R • • I " · 'h cej, ni>ż w roku ubiegłym. Stacja za l IV. 13,50 Audycja ZNP. 14.05 Mu-e Or" a n I z ac I a "r11 p li ar y I ny c kończyła już zawieranie umów z zyka. 14 30 Aud. szkolna dla klas 
fi. · ~ & . kołchozami, odstawiła wsz~tkie trak V - VII.' 14.50 Muzyka. 15,30 Aud. 

W Radomszczan. skich Zakładach Przemysłu Drzew11ego tory na miejsce robót. Traktorzyści dla świetlic dziecięcych. 16.60 Audy-
brygad:r: Bohatera ~1:acy Socjali· eja PCK. 16,05 Muz.yka, 16.20 (Ł) 
stycz.neJ, I wana Bume3ewa, (Mało- „Dziecięcy festiwal piosenek ra.dziec 
rosyjska stacja ma'Szynowo-traktoro kich". 16.35 (Ł) Reportaż aiktualny. 
wa, Kraj Krasnodarski) postanowi- 16.45 (Ł) Aktualności łód:zk.ie. 16.55 
li zaotać każdym traktorem co na.j· (Ł) Komunikaty. 17,00 Wiadomości 
mniej 1.100 ha i przyczynić się do popołudniowe. 17,05 „Odpowiedzi fa . 
tego, aby obsługiwMle przez nich li 49". 17,15 Muzyka ludQ'Wa. 17,45 
kołchozy zeb1·ały nie mniej niż 25 q (Ł) Aud. dla młod-zieży. 18.00 (Ł) 
zboża z ha. Brygada zobowiązała się .,Włókl)iarze walczą o plan". 18,10 
co jedenasty dzień pracować na za- (Ł) „Rossini i jego opera „Cyxu­
oszczędzonym paliwie oraz zreduko- lik Sewilski". 18,35 (Ł) „Sprawy 
wać o 20 pr.oc. wydatki na rem<>nt naszego miasta". 18,45 (Ł) „Sie­
- przez roztoczenie troskliwej opie- dem dni sportu łódzkiego". 18,55 
ki nad maszynami. Do ~ainicjowa- (Ł) Program lokalny na jutro. 19.0C 
nego przez Buniejewa współzawod- „Wszechnica Radiowa" - wykład z 
nictwa przystąpili wszyscy trakto- cyklu: „Przyroda". 19.20 Chó.r PR. 
rzyści Kraju Krasnodarskiego. 19.40 Lekcja języka . rosyj~kięg_o. 

Zgodnie z uchwałą Biura Organiza- 1 tywnych i oddanych towarzyszy i to­
cyjnego KC PZPR, w Radomszczań- warzyszki jak Genowefę Tyl, Stani­
s~<ich Zakładach Przemysłu Drzewuc sława Dorozińskiego, Kazimierza 
go przeprowadzono reorganizację Winklera i innych. 
grup partyjnych i dokonano W)'boru Mówiąc o pracv i zadaniach orl!a­
organizatorów grup. Akcja wybor- nizatorów grup partyjnych, tow. Ro­
cza zako1\.czona została w dniu 15 111 man Błaszczyk podkreślił: - każdy 
tego b. r. organizator parlyjny wybrany w obec 

W wyniku przeprowadzonej reor- nej kampanii, musi przede wszyst· 
ganizacj i, w Radomszczańskich Za- kun dbać o to, aby każdy towarzysz 
kładach Przemysłu Drzewnego utwo- należący do jego grupy ponosił od­
rzono, przy uwzględnieniu więzi pro- powiedzialność za konkretne zlecone 
dukcyjnej, 22 grupy partyine. mu zadania partyjne. -

I Zabierając głos w dyskusji na ze- - Aby grupy partyjne właściwie 
braniach wyborczych, towarzysze spełniały swe zadania - oświadczył 
wyrazili swe zadowolenie z powodu tow. Jan Małek, kierownictwo pod­
powołania do życia grup, które sta- stawowej organizacji partyjnej winno 
ną się mocnymi ogniwami organiza- cz.uwać i kierować pracą grup par­
cii partyjnych i wciągną wszystkich tyjnych. Wtenczas staną się one 
członków partii w żywy nurt walki czynnikiem mobilizującym załogę Ra-
o wykonanie planu. domszczańskich Zakładów Przemysłu 

Na organizatorów grup partyjnych Drzewnego i podnoszącym jej świa· 
wybrano w głosowaniu tajnym ak- domość. 

Wiosna 1961 r. będzie nowym eta- 20.00 Dziennik wieczorny. 20.30 Mu­
pem na drodze podnoszenia poziomu zyka w wyk. Orkiestry PR. _21.15 
kultury rolnictwa. Stacje maszyno- ,,Nowe książki". 21,30 Muzyka. i 
wo-traktowwe dokonają w r<>ku bież. aktualności. 22.00 Audycja litro:acka. 
głębokiej orki nie tylko pod uprawy 22,20 Koncert w wyk. Orkiestry ~ 
technicme, ale również pod upra- 23.00 Ostatnie wiadomości. 23.nl 
wy zborowe i inne, będą jesmze bar Mueyika. 
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